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oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 ont., z przesyłkę pocztowa 12 centów; 
wi Lwowli po 19 c in ttw  do nabycia w blarza dzlonnikiw, przy alicy Karoli Łidwika l  9.

P r t n u m e n t a

| f  r  c h h i h  e r  a ś ę  p r z y j m a j ą ;

W mi  ej  s o n  
Pocztę w państwie austryackiem

a niem ieckiem .............................................
do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Tnr-

w  y  m o  a 1 :
tta cały rok 

20 złr.
24 złr.
28 złr.

32 złr.

na kwartał 
6 złr.
6 złr.
7 złr.

8 złr.

na 1 miesiąc
1 złr. 80 ot.
2 złr. 50 ot.
3 złr.

3 złr.syi i innych państw, należących do związku pocztowego 
S^rensmcratc przyjmuje się tylko od 1  do ostatniego finta w miesiącu. — Listy z p ie­
niędzmi i p r z e k a z y  pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać /rance 
do Administracji Czasu w Krakowie. — L isty  reklamacyjne nieopieczetowane nie podlegają opłacie 
pocztowej. — Listów  niefTankowanych  nie przyjmuje się. — jRfkopismow  nadsyłanyoh me zwraca się.

Administraoya Czasu w  B r a b o w l e  i urzędy pocztowe. M t e j i e o w ą  p r e n m e r a t ę  księgarnia 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Niemojewskiego w Sukiennicach, binro dzienników Herza, handel Ba- 
iara ' główna trafika, handel Kretschmera, biuro dzienn. Hopcasa i Salomonowej, biuro; Mańkowskiej 
tSnkiennicel. — O n rfo s z e n la  (inseraty) przyjmuje się za opłatę od miejsca wiersza drobnym dru-
> .  , .  . /  V . . .  J : __________   _ _ _  / - n o  Q
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Aopermfca 1. 11; w  wyłącznie p. Adam m e de Yarenne 88, (prenumeraty p. W. Raczkowska
Coarbevoi pod Paryżem rue du Chemin de fer 44); w  W i e d n i a  pp. Haasenstem & Vogler (także 
w Hamburgu, Frankfurcie a. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Mosse (także 
w Berlinie Hamburgu, Monachium i Norymberdze), H. Sohalek, M. Dukgs, J .  Danneberg, H. Friedl 
(tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & Comp.); w  r r a n k f a r e l e  n .  BI. G. L. Daube & Comp

K r a k ó w  6 kwietniaa.
Z powodu Świąt wielkanocnych odroczyła Izba 

poselska swoje obrady do 23 b. m. Trudno wy­
dać pozytywny sąd o zakresie i wydatności ubie­
głego okresu parlamentarnego, gdyż pracom tym 
brak pewnej ciągłości i jednolitości; rozpoczęte 
w jednym kierunku urywały się i nawiązywały na 
innem polu i dlatego widzimy mozolnie przero­
bione i przegłosowane kawałki jednej lub drugiej 
ustawy, ale nie mamy przed sobą takiego dzieła 
skończonego, które wyciska swoje wybitne piętno 
na sesyi parlamentarnej. Może mają słuszność ci, 
którzy ten brak przypisują nie zupełnie właści­
wemu podziałowi przedmiotów, wprowadzanych 
na porządek dzienny. Nikt nie przeczy, że refor­
ma ustawy karnej i ustawy podatkowej należą 
do wielkich dzieł kodyfikatorskich, że przygoto­
wywano je od dłuższegu szeregu lat, że potrzebę 
ich uznano oddawna powszechnie. Ale zdaje się 
nam, że przedewszystkiem wypadało przystąpić 
do załatwienia tych projektów, które mają wpływ 
bezpośredni na prawidłowy tok administracyi pań­
stwowej. Do takich projektów należy bezsprzecz­
nie budżet państwowy, który dotąd nawet w ko- 
misyi nie jest załatwiony. Nie wiele lat upłynęło 
od tego czasu, kiedy partya liberalna protesto­
wała z całym naciskiem przeciw żądaniu prowi- 
zoryum budżetowego, kiedy energicznie domagała 
się załatwienia budżetu przed rozpoczęciem no­
wego roku administracyjnego. W poglądach par- 
tyi liberalnej na tę kwestyę nie mogła zajść za­
sadnicza różnica, zaszła ona tylko ze względów 
osobistych. Dawniej bowiem liberalna lewica miała 
przed sobą ministra Dunajewskiego, a dziś mi 
nistra Plenera. I tern się tłómaczy dostatecznie; 
.dlaczego dziś nawet dwukrotne prowizoryum bu­
dżetowe uważa za rzecz zupełnie naturalną i dla­
czego bez oporu załatwienie budżetu usunęła na 
dalszy plan.

Takie tłómaczenie jest przynajmniej jasnem i 
zrozumiałem, bo trudno nam w istocie pogodzić 
się z wysuwanym niejednokrotnie argumentem, iż 
usunięcie budżetu musiało nastąpić ze względu na 
konieczność przeprowadzenia reformy podatkowej.
I  my przyznajemy, że austryacki system podat­
kowy jest konglomentem starych ustaw i rozpo­
rządzeń, które powstawały nie na zasadzie równo­
miernego pociągania obywateli do ponoszenia cię­
żarów publicznych, lecz raczej stosowały się do 
każdoczesnych potrzeb państwa. Nasza ustawa
0 podatku zarobkowym datuje się właściwie z ro­
ku 1812, a nasza ustawa o podatku dochodowym 
% roku 1849. Przytoczenie tych dat dostatecznie 
wykazuje, że obowiązujące ustawodawstwo po 
datkowe jest przestarzałem i nie odpowiada ani 
zmienionym stosunkom przemysłowym i zarobko 
wym, ani wogóle nowożytnym poglądom na po 
trzeby i interesa zarówno państwa, jak  społeczeń 
stwa. Ale mimo to zapominać nie należy, że o re 
formie podatkowej, opartej na zasadach sprawie 
diiwości i słuszności, można było pomyśleć do 
piero wtedy, gdy budżet państwa oparto na trwa 
łych podstawach, gdy usunięto z niego chroniczne 
deficyty, wogóle gdy zdołano wprowadzić równo­
wagę budżetową. Tę główną podstawę dla refor 
my podatkowej stworzył minister Dunajewski, 
na niej dopiero można zbudować nowy system 
podatkowy.

Dziwić się nie można wcale temu, iż p. Plener 
ma ambicyę doprowadzenia do skutku wielkiego 
dzieła reformy podatkowej. My nie pójdziemy ni 
gdy za m etodą, praktykowaną dawniej systema 
tycznie przez zjednoczoną lewicę niemiecką, która 
nietylko nie chciała uznać szlachetnych ambicyj 
u swoich przeciwników politycznych, ale utrudniała
1 paraliżowała na każdym kroku ich działalność, 
która, mimo tej opozycyi, uwieńczoną została naj- 
świetniejszem powodzeniem. Powodzeń osobistych,

zwłaszcza jeśli związane są one z dobrem i po­
myślnością państwa, my nie zazdrościmy ni­
gdy nawet naszym przeciwnikom politycznym. 
Chętnie życzymy takiego powodzenia p. Plene­
rowi, choć dziś jeszcze o tern mowy być nie może, 
skoro reforma podatkowa tylko w części dotąd 
w Izbie załatwioną została.

Tak więc z chwilą zamknięcia obecnego okresu 
parlamentarnego mamy załatwioną część ustawy
karnej i część ustawy podatkowej, a natomiast 
budżet, stanowiący podstawę wszelkiej prawidło­
wej gospodarki, został odłożony. I tu nasuwa się 
uwaga, czy dla uchwalenia części ustawy podat­
kowej wypadało odraczać załatwienie budżetu 
i czy raczej nie należało programu pracy parla­
mentarnej odwrócić i wprowadzić przedewszyst- 
tiem budżet na porządek dzienny. To odroczenie 
budżetu pociąga za sobą w praktycznem następ 
stwie aż trzy ogólne dyskusye budżetowe. Mieli­
śmy już dotąd dwie takie dyskusye z powodu 
prowizoryum budżetowego. O bezpłodności polity­
cznej takich dyskusyj pisaliśmy już kilkakrotnie, 
a ostatnia podobna dyskusya musiała wywołać 
wprost niesmak i wstręt w tych kołach, w któ­
rych nie zatarło się poczucie godności osobistej i 
poszanowanie dla parlamentu. Jestto także ostrze­
żeniem, iż wypada ile możności unikać podobnych 
dyskusyj, dających zawsze opozycyjnym i rady 
talnym żywiołom pożądaną sposobność do niego­
dnych i potwarczych insynuacyj i do nieprzyzwoi­
tych drwin i dowcipów, które, naszem zdaniem, 
nie były ostatnim razem ze strony prezydyum 
Izby z należytą surowością karcone i we właści­
wej chwili powściągane. Uznanie należy się Kołu 
polskiemu, że z całą stanowczością odparło i 
z wielkim taktem zaprotestowało przeciw napastli­
wym wycieczkom, bezzasadnie i z karygodną lek­
komyślnością podniesionym przeciwko ministrowi 
iladeyskiemu. Nie wiadomo nam tylko, dlaczego 
odnośnego oświadczenia w imieniu Koła polskie 
go nie złożył prezes K oła; według dotychczaso 
wych zwyczajów, podobne enuncyacye zwykł wy­
głaszać w imieniu i z upoważnienia Kola sam 
prezes.

Ale odroczenie budżetu, prócz tych dwóch tak 
zupełnie bezużytecznych dyskusyj nad prowizo 
ryum budżetowem, niepozbawione jest i czysto po 
litycznego znaczenia ze względu na delegacye 
wspólne. Otóż rząd węgierski stanie wobec dele- 
gacyj z uchwalonym budżetem, podczas gdy rząd 
nasz tej uchwały parlamentarnej nie będzie po­
siadał, a mogą zajść okoliczności, w których fakt 
taki może się obrócić na naszą niekorzyść. Lecz 
najpożądańszem wogóle byłoby wcześniejsze zała­
twienie budżetu ze względu na sytnącyę wewnę­
trzną. Zarówno bowiem podczas dyskusyi, jak  i 
przy uchwalaniu pewnych pozycyj, do których 
w pierwszym rzędzie należy pozycya na gimna- 
zyum cylejskie, byłaby się sytuacya wyjaśniła, bo 
byłoby się okazało, czy zjednoczona lewica nie­
miecka chce pozostać lojalnym i pewnym czynni 
kiem w koalicyi, czy też ulegnie pokusom i umiz 
gom żywiołów skrajnych i złoży dowód, że jest 
umiarkowaną i wierną koalicyi tylko wtedy, gdy 
jej interesa partyjne doznają wszechstronnego u 
względnienia.

Tak więc w chwili odroczenia parlamentu sy­
tuacya pozostała niewyjaśnioną, a nawet powie­
dzielibyśmy, że ze strony koalicyi unikano sta­
rannie załatwienia tych wszystkich kwestyj, które 
na zasadnicze wyjaśnienie sytuacyi wpłynąćby 
mogły. I  dlatego także pozostajemy w zupełnej 
niepewności co do stadyum , w jakiem znajduje 
się sprawa reformy wyborczej, niewątpliwie góru­
jąca nad całą sytuacyą wewnętrzną. Subkomitet 
dla reformy wyborczej otoczył swoje obrady i u 
chwały zupełną tajemnicą i dlatego pozbawione 
są wiarogodności wszelkie, zresztą sprzeczne ze 
sobą szczegóły, jakie w tym przedmiocie docho

dzą do publicznej wiadomości. Nie możemy też 
wiedzieć jakie stanowisko w subkomitecie zaj­
mują reprezentanci Koła polskiego; mamy jednak 
nadzieję, że zgodnie z przytoczonem już przez nas 
kilkakrotnie oświadczeniem byłego prezesa Koła 
polskiego, a obecnego ministra p. Jaworskiego, stać 
oni będą wytrwale na straży zasad autonomicz­
nych i praw Sejmu. W każdym razie dziś wszel­
ka merytoryczna ocena prac subkomitetu byłaby 
nietylko przedwczesną, ale jest wprost niemożliwą. 
Jedne dzienniki posuwają pesymizm swój do tego 
stopnia, iż twierdzą, że cała akcya w sprawie re­
formy wyborczej jest zagrożona; inne, optymisty­
czniej nastrojone, rokują pracom subkomitetu po­
wodzenie; jedne mówią o zasadniczych trudno­
ściach i różnicach, jakie się zarysowały w sub­
komitecie, a których wymownym zewnętrznym ob­
jawem jest ustąpienie barona Dipaulego, a inne 
pospieszają stwierdzić, że przeciwnie posiedzenia 
subkomitetu doprowadziły właśnie w ostatnich cza­
sach do uchwalenia rozmaitych ważnych zasad i 
że ustąpienie barona Dipaulego wpłynie tylko do­
datnio na dalsze prace subkomitetu, które zaraz 
po Wielkiej Nocy podjęte zostaną. Na podstawie 
tak wątpliwych i sprzecznych informacyj nie po­
dobna wydawać żadnego sądu o rzeczy samej, 
ani wysnuwać żadnych wniosków konkretnych na 
przyszłość.

Wogóle tylko zaznaczyć można, że w chwili 
odroczenia Izby poselskiej dotychczasowa kombi- 
nacya parlamentarna naruszoną nie została, koa- 
licya trzech stronnictw formalnie nie doznała ani 
osłabienia, ani zwichnięcia, ale z drugiej strony 
stwierdzić także trzeba, że sytuacya wewnętrzna 
iozo8tała niewyjaśnioną i że dziś silniej, niż kie 
dykolwiek, uwydatniają się na powierzchni poli­
tycznego życia prądy radykalne i aspiracye skraj­
nych żywiołów, z któremi stronnictwa umiarko 
wane w zwartym zastępie będą musiały w naj­
bliższej przyszłości stoczyć stanowczą i energiczną 
walkę.

Ostatni tom książki St. Koźmiana.

Rzuciwszy okiem na najgłębsze psychologiczne 
przyczyny, a  raczej może warunki wybuchu z r. 
1863, przejść musimy z kolei do najbliższych jego 
powodów, powodów p o z y t y w n y c h .  „Przyczyną 
pierwszą, bezpośrednią katastrofy i klęski był 
s p i s e k ;  katastrofę bowiem i klęskę sprowadziło 
zbrojne powstanie, powstanie przygotował, do sku 
tku doprowadził, co ważniejsza uczynił koniecznem 
spisek." „Nie powstania, spisek był głównym po 
litycznym błędem Czerwonych; nie powstanie, spi 
sek, pozostanie ich najcięższym, wobec rzeczy pu­
blicznej grzechem."

Znaczenie i miejsce, jakie spisek zajmuje w zbro 
jowni politycznej, określił Kożmian świetnie w to 
mie drugim. Wykazał też, że „nie było nigdy ani 
potrzeby, ani warunków powodzenia, ani istotnego 
celu dla spisku w Polsce porozbiorowej." Obecnie 
zaznacza jeszcze zgubność jego w tern, że będąc 
sam przez się „bezużytecznym dla odbudowania 
Polski niepodległej, uniemożebniał, wykluczał z góry 
zuchwale i nieroztropnie wszelkie inne rozwiąza 
nie sprawy." Był więc „dziełem swawoli głowy 
serca."

Piszemy rozbiór niniejszy dla tych, którzy dzieło 
Koźmiana czytali, którzy więc znają jego zapa 
trywania na z e w n ę t r z n e  i w e w n ę t r z n e  mo 
menta spisku (tom II  str. 306—311). Możemy też 
odrazu na tern miejscu zapisać, że w szeregu mo­
ralnych, wewnętrznych powodów spisku, z któ 
rych Kożmian tak trafnie wskazuje „zwiastujący 
•stan chorobliwy społeczeństwa, brak zaufania i 
uszanowania niższych dla wyższych, młodszych

dla starszych, kierowanych dla kierujących," nie 
znaleźliśmy tego, co było i jest głównym tych 
wszystkich braków najgłębszem źródłem: s a mo -  
z w a ń s t w a  p o l i t y c z n e g o ,  tej wielkiej klęski 
w Polsce przed- i porozbiorowej. Wynika ono 
z danej przez autora charakterystyki ostrej, a tak 
niestety sprawiedliwej żywiołów, które spisek skła­
dały, osobistości, które mu dawały początek; wy­
nika zresztą z bezmyślności samego przedsięwzię­
cia. U nas bo nikt nie pyta, w jakiem  też naczy­
niu przechowywa się idea narodowa; żeby być 
jej stróżem, potrzeba tylko miłości lu b ... śmiało­
ści —  wytrawności sądu, bystrości zmysłu poli­
tycznego nie trzeba wcale. Indywidualizm mści 
się na nas srodze; mśeiwem jest każde fałszywe 
bożyszcze, któremu zbyt kadzono; więc sprawia, 
że ta idea narodowa „spływała na głowę każdego 
jojedynczego, powołując go do stanowienia o lo­
sach powszechności, narażała się na tysiące klęsk, 
iowierzając się rękom niedoświadczonych, dzie­
ciom i niedorostkom ..." Ono to sprawiło, że nie­
tylko według słów Kalinki „każdy młodzieniec, 
zaczynający konspiracyę i przygotowujący powsta 
nie, sądził się być dla narodu mężem przeznacze­
nia," ale co gorsza, że starzy mu wierzyli na 
słowo. Ono sprawiło i sprawia dotąd, że nam już 
do akcyi publicznej- nawet imienia, choćby naj­
mniej mówiącego nie potrzeba, że wierzymy i 
w bezimienne kierownictwa i przodownictwa. 
W tym względzie uczyniliśmy od rozbiorów sta­
nowczy bardzo i bardzo fatalny postęp. Robił 
w dawnej Polsce konfederacyę, kto chciał; ale 
kiedy szło o wypędzenie najeźdźcy, łub uchylę 
nie hańbiącej kraj obcej przemocy, trzeba jednak 
było do tyszowieckiej konfederacyi inieyatywy 
hetmana, do barskiej choćby podkomorzego lub 
starosty. W roku 1830 wystarczył już człowiek 
bez znaczenia — w roku 1863 sp isek . . .  bez 
im ienia!

Czynników nieszczęścia n e g a t y w n y c h ,  to 
jest tych, które wobec spisku i powstania nie 
spełniły obowiązku swego, nie stłumiły spisku, 
nie przeszkodziły powstaniu i wybuchłemu już 
szybkiego końca nie położyły — czynników tych 
jest legion. Więc „biali," „poświęcający raczej 
przekonanie dla wziętości, niż wziętość dla prze­
konania;" więc rząd rosyjski, ten, „rząd słaby, 
choć uzbrojony w siłę, słaby dlatego, że nie od 
nalazł był dla siebie stałej podstawy i szukał do 
piero dróg swoich," rząd, który od sympatyj dla 
Garibaldi’ego bardzo rychło przeszedł do systemu 
Berga i Murawiewa w Polsce; więc dalej Wielo­
polski, lekceważący początki rucha, przystępujący 
do dzieła bez potrzebnej przeciw spiskowi władzy 
w swych rękach, ignorujący wyniośle psychologię 
szlachecką, dość silny i wielkoduszny, ale mało 
giętki, stający się w końcu „w tych dziwnych 
stosunkach czynnikiem rozprężenia, zanim móg 
zostać czynnikiem ładu;" w. ks. Konstanty, bez 
wytrawności i poglądu męża stanu, zniechęcający 
się do Welopolskiego, w miarę trudności, na ja ­
kie ten w robocie swej natrafiał; Hbtel Lambert, 
którego rozum, zacność i rozsądek nie uchroniły 
od błędów, tkwiących w założeniu polityki pot 
hasłem niepodległości bezwzględnej z obcą po­
mocą — który chęci Napoleona własnemi mie­
rzył nadziejami — a „chęć cesarza wymożenia 
na Rosyi ustępstw dla Polaków, brał za zapo­
wiedź, iż w danym razie rozpocznie z nią wojnę 
o niepodległość Polski," który nie widział, lub nie 
wysnuwał należytych wniosków ze zmiany syste 
mu w Rosyi po śmierci Mikołaja —  nie oceni; 
myśli Wielopolskiego, a zamknął oczy na niebez 
pieczeństwo spisku — nie pojął groźby, leżącej 
w demonstracyach warszawskich — stał się na­
rzędziem kraju, zamiast kierownikiem — szedł za 
„białymi" nawet na manowce — nie zdobył się 
na potępienie wybuchu —  złapał się na pruską 
wędkę konwencyi z dnia 8 lutego 1863 roku

nie czekając skutku misyi Metternicha, popierał 
powstanie, co gorsza, nie cofnął poparcia po 
upadku misyi — doradzał wreszcie rozszerzenie 
powstania na Wołyń, Podole i Ukrainę. W długiej 
liście winnych znajdujemy i „grono krakowskie" 
czy to jako filię Hotelu Lambert i wraz z nim nie 
twórcę złego, lecz złego narzędzie, czy też w czę­
ści jako samoistny czynnik, rozszerzający roz­
miary złego i klęski, dający raz jeszcze w Polsce 
poparcie rozsądnych i sumiennych dziełu szału
* ___________~ 1 - Jnl Al 4 /ll A« Ul It n BflftlTAswawoli — znajdujemy dalej „dziennikarstwo 
jolskie na czele z Czasem, który z kierownika 

roztropnego stał się jednym z głównych podżega­
czy, dał przystęp w swoich łamach organom i lu­
dziom spisku, przyłożył znacznie rękę do nada­
nia wypadkom nieszczęsnego obrotu," który, „za­
kładając silne podwaliny bytu narodowego w G a- 
i c y i ,  wskazując pewną i do dających się osię- 

gnąć celów drogę dla całego społeczeństwa pol­
skiego, zajmował wprost przeciwne wobec wy­
padków w K r ó l e s t w i e  P o l s k i e m  stanowisko."
I wreszcie czynniki zagraniczne: Napoleon i Wa­
lewski — i Austrya! Nie znajdujemy jednego 
jeszcze czynnika, i to nie najmniej ważnego: nie­
przebranej w Polsce rzeszy d o m a t o r ó w  p o l i ­
t y c z n y c h .

Gdyby potrzeba było dowodu, jak  głęboką jest 
„psychologia historyi polskiej," którą stworzył 
Szujski, dowodem stałby się fakt, iż ilekroć 
w rozpamiętywaniu pewnego historycznego mo­
mentu z dziejów naszych, dochodzimy do zapyta­
nia się o psychologiczno-historyczne przyczyny 
danego wypadku, natrafiamy na odpowiedź, którą 
dawno sobie i społeczeństwu dał wielki historyk 
krakowski. Ileż to razy już w ciągu uwag ni­
niejszych przyszło nam iść śladem jego myśli, 
używać jej za drogowskaz w szukaniu ostatnich, 
najgłębszych przyczyn wypadków, na które Ko- 
źmian rzucił pęk światła nowych faktów i sądów!

W owym świetnym i błyszczącym XVI wieku 
w naszej historyi odgadł Szujski pierwsze objawy 
polskiego domatorstwa, „rozsądnego, trafnie rze­
czy sądzącego, byle w czterech ścianach gościn­
nej izby, lub cieniu lipy ogrodowej, co to unika 
skrzętnie wsadzania palca między drzwi, rusza 
ramionami i mówi z Górnickim: Co jeśli dobrze! 
czas to pokaże! — objawy, które niebawem zej­
dą się w Janie Kochanowskim i zamkną go w Czar- 
nolesiu, tak że tylko w Stężycy spróbuje mowy 
politycznej..." — odgadł genialnie tłum polski, 
„który nie będzie stał karnie za żadnym polity­
cznym programem," lecz albo da się pochwycić 
wymowie i względom, albo ruszać będzie ramio­
nami z polskiem przysłowiem na ustach: „Ja nie 
bocian, abym świat czyścił." „Do tych ruszających 
ramionami będą częstokroć należeć najlepsi i naj­
mędrsi, którzy w ciągu wieków przechowają i ro­
zum i cnotę i obyczaj, tylko niestety, nic nie po­
mogą rzeczy publicznej" 1). I  musiały szybko a 
groźnie wzrastać się i mnożyć obie kategorye do­
matorstwa, skoro już w lat kilkadziesiąt po Gór­
nickim wyrwały Wacławowi Potockiemu z piersi 
gromkie przeciw tym rozsądnym i zacnym nieu­
żytkom politycznym słowa w „Herbach rycerstwa 
polskiego." Widzimy w tych dwóch kategoryach 
domatorów i protoplastów naszych „białych" z r. 
1863, co nie pochwalając szaleństwa, poszli jednak 
za niem i tych drugich, milczących i wzruszają­
cych ramionami, mówiących ze smutkiem: co jeśli 
dobrze! czas to pokaże! czując głęboko, że co się 
dzieje, to n ie  dobrze, że to, co czas pokaże, bę­
dzie wielkiem i strasznem nieszczęściem! Wielka 
ich przed Bogiem i Ojczyzną odpowiedzialność, 
większa od odpowiedzialności tych, co działali 
w błędzie i w dobrej wierze. Kto oni są, ilu ich 
było w przeddzień wybuchu i podczas powstania — 
któż zgadnie? To też nie przejdą poprzez pręgierz

*) Odrodzenie i reformacya w Polsce.

„QUO V A D IS “.
Powieść z czasów Nerona.

(6) przez
Sit-ssrylia Sienkiewicza.

(Ci%g dalszy).
Po drodze z drugiej sieni, zwanej ostium, do 

właściwego atrium, Vinicius rzekł:
— Czyś zauważył, że odźwierny tu bez łańcu­

chów?
— To dziwny dom — odpowiedział półgłosem 

Petronius. — Pewno ci wiadomo, że Pomponię 
Graecinę podejrzywano o wyznawanie wschodnie­
go zabobonu, polegającego na czci jakiegoś Chre- 
stosa. Zdaje się, że przysłużyła się jej Crispinilla, 
k tóra nie może darować Pomponii, że jeden mąż 
wystarczył jej na całe życie. U nivira!... Łatwiej 
dziś w Rzymie o półmisek rydzów z Noricum. Są­
dzono ją  sądem domowym...

— Masz słuszność, że to dziwny dom. Później 
opowiem ci, com tu słyszał i widział.

Tymczasem znaleźli się w atrium. Przełożony 
nad niem niewolnik, zwany atriensis, wysłał no- 
menklatora, by oznajmił gości, jednocześnie zaś 
służba podsunęła im krzesła i stołeczki pod nogi. 
Petronius, który, wyobrażając sobie, że w tym 
surowym domu panuje wieczny smutek, nigdy 
w nim nie byw ał, spoglądał naokół z pewnem 
zdziwieniem i jakby z poczuciem zawodu, albo­
wiem atrium czyniło raczej wesołe wrażenie. Z góry, 
iprzez duży otwór, wpadał snop jasnego światła, 
łamiącego się w tysiące skier na wodotrysku. 
Kwadratowa sadzaw ka, z fontanną w środku, 
przeznaczona do przyjmowania dżdżu, wpadają­
cego w czasie niepogody przez górny otwór, a 
zwana impluvium, otoczona była anemonami i li­
liami. Szczególnie w liliach widocznie kochano się 
w domu, gdyż były ich całe kępy, i białych, i 
czerwonych, i wreszcie szafirowych irysów, któ­

rych delikatne płatki były jakby posrebrzone od 
wodnego pyłu. Wśród mokrych mchów, w których 
ukryte były donice z liliami, i wśród pęków li­
ści, widniały bronzowe posążki, przedstawiające 
dzieci i ptactwo wodne. W jednym rogu odlana 
również z bronzu łania pochylała swą zaśniedziałą 
od wilgoci, zielonawą głowę ku wodzie, jakby się 
chciała napić. Podłoga atrium była z mozaiki; 
ściany, częścią wykładane czerwonym marmurem, 
częścią malowane w drzewa, ryby, ptaki i gryfy, 
nęciły oczy grą kolorów. Odrzwia do bocznych 
izb zdobne były żółwiowcem lub nawet kością 
słoniową; przy ścianach, między drzwiam i, stały 
posągi przodków Aulusa. Wszędy znać było spo­
kojny dostatek, daleki od zbytku, ale szlachetny 
i pewny siebie.

Petronius, który mieszkał nierównie okazalej i 
wykwintniej, nie mógł tu jednak znaleźć żadnej 
rzeczy, któraby raziła jego sm ak, i właśnie zwró­
cił się z tą  uwagą do Viniciusa, gdy wtem nie­
wolnik „velarius" odsunął kotarę, dzielącą atrium 
od tablinum, i w głębi domu ukazał się nadcho­
dzący spiesznie Aulus Plautius.

Był to człowiek zbliżający się do wieczornych 
dni życia, z głową pobieloną szronem, ale czer­
stwy, o twarzy energicznej, nieco zakrótkiej, ale 
też nieco podobnej do głowy orła. Tym razem ma­
lowało się na niej pewne zdziwienie, a  nawet nie­
pokój, z powodu niespodziewanego przybycia Ne 
ronowego przyjaciela, towarzysza i zausznika.

Lecz Petronius był nadto światowcem i nadto by­
strym człowiekiem, by tego nie zauważyć, zatem, po 
pierwszych powitaniach oznajmił z całą wymową i 
swobodą, na jaką było go stać, że przychodzi po­
dziękować za opiekę, jakiej w tym domu doznał syn 
jego siostry, i że jedynie wdzięczność jest powodem 
jego odwiedzin, do których zresztą ośmieliła go 
dawna z Aulusem znajomość.

Aułus zapewnił go ze swojej strony, iż miłym 
jest gościem, a  co do wdzięczności, oświadczył, 
że sam się do niej poczuwa, chociaż zapewne 
Petronius nie domyśla się jej powodów.

Jakoż Petronius nie domyślał się ich rzeczywi­

ście. Próżno, podniósłszy swe orzechowe oczy 
w górę, biedził s ię , by sobie przypomnieć naj­
mniejszą usługę, oddaną Aulusowi, lub komukol­
wiek. Nie przypomniał sobie żadnej, prócz tej 
chyba, którą zamierzał wyświadczyć Viniciusowi. 
Uimowołi, mogło się wprawdzie coś podobnego 
zdarzyć, ale tylko mimowoli.

— Kocham i cenię bardzo Wespazyana —  od­
rzekł Aulus — któremu uratowałeś życie , gdy raz 
zdarzyło mu się nieszczęście usnąć przy słuchaniu 
wierszy Cezara.

— Zdarzyło mu się szczęście — odrzekł Pe­
tronius — bo ich nie s ły szał, nie przeczę jednak, 
że mogło się ono skończyć nieszczęściem. Mie 
dziano brody chciał mu koniecznie posłać centu­
riona z przyjacielskiem zleceniem, by sobie otwo­
rzył żyły.

— Ty zaś, Petroniusu, wyśmiałeś go.
— Tak jes t, a raczej przeciwnie: powiedziałem 

mu, że , jeśli Orfeusz umiał pieśnią usypiać dzi­
kie bestye, jego tryumf jest równy, skoro potrafił 
uśpić Wespazyana. Ahenobarbowi można przy ga­
niać pod warunkiem, żeby w małej przyganie 
mieściło się wielkie pochlebstwo. Nasza miłościwa 
augusta, Poppea, rozumie to doskonale.

— Niestety, takie to czasy — odrzekł Aulus. - 
Brak mi na przodzie dwóch zębów, które mi wy­
bił kam ień, rzucony ręką Brytona, i przez to 
mowa moja stała się świszcząca, a jednak naj­
szczęśliwsze chwile mego życia spędziłem w Bry 
ta n ii.. .

— Bo zwycięzkie — dorzucił Vinicius.
Lecz Petronius, zląkłszy się, by stary wódz 

nie zaczął opowiadać o dawnych swych wojnach, 
zmienił przedmiot rozmowy. Oto w okolicy Prae- 
neste wieśniacy znaleźli martwe wilcze szczenię 
o dwu głowach, w czasie zaś onegdajszej burzy 
piorun oberwał narożnik w świątyni Luny, co było 
rzeczą, ze względu na spóźnioną jesień, niesły­
chaną. Niejaki też Cotta, który mu to opowiada}, 
dodawał zarazem , iż kapłani tejże świątyni prze­
powiadają z tego powodu upadek m iasta, lub co

najmniej ruinę wielkiego domu, która tylko nad- 
zwyczajnemi ofiarami da się odwrócić.

Aulus, wysłuchawszy opowiadania, wyraził zda­
nie, że takich oznak nie można jednak lekcewa­
żyć. Że bogowie mogą być zagniewani przebraną 
miarą zbrodni, w tern niemasz nic dziwnego, a 
w takim razie ofiary błagalne są zupełnie na 
miejscu.

Na to Petronius rzekł:
— Twój dom, Plautiusu, nie jest zbyt wielki, 

choć mieszka w nim wielki człowiek; mój jest 
wprawdzie za duży na tak lichego właściciela, ale 
również mały. A jeśli chodzi o ruinę jakiegoś, 
tak wielkiego, jak naprzykład „domus transito- 
ria ,"  to czy opłaci się nam składać ofiary, by tę 
ruinę odwrócić?

Plautius nie odpowiedział na to pytanie, która 
to ostrożność dotknęła nawet nieco Petroniusa, a l­
bowiem , przy całym swym braku poczucia różnicy 
między złem a dobrem, nie był nigdy donosicie­
lem —  i można z nim było rozmawiać z zupeł- 
nem bezpieczeństwem. Zaczem zmienił znów roz­
mowę i począł wychwalać mieszkanie Plautiuso- 
we, oraz dobry sm ak, panujący w domu.

— Stara to siedziba — odrzekł Plautius — 
w której nic nie zmieniłem od czasu, jakem  ją  
odziedziczył.

Po odsunięciu kotary, dzielącej atrium od ta 
blinum, dom otwarty był na przestrzał, tak, że 
przez tablinum, przez następny peristyl i leżącą 
za nim salę, zwaną oecus, wzrok biegł aż do o- 
grodu, który widniał zdała, jak  jasny obraz, ujęty 
w ciemną ramę. Wesołe dziecinne śmiechy dola­
tywały ztamtąd do atrium.

— Ach, wodzu — rzekł Petronius — pozwól 
nam posłuchać zbliska tego szczerego śmiechu, 
o który dziś tak trudno.

— Chętnie — odrzekł powstając P lautius.— To 
mój mały Aulus i Lygia bawią się w piłki. Ale 
co do śmiechu mniemam, Petroniusu, że całe ży 
cie schodzi ci na nim.

— Życie jest śmiechu warte, więc Bię śmieję —

odpowiedział Petronius—  tu jednak śmiech brzmi 
inaczej.

— Petronius — dodał Vinicius — nie śmieje 
się zresztą po całych dniach, ale raczej po całych 
nocach.

T ak rozmawiając, przeszli przez długość domu 
znaleźli się w ogrodzie, gdzie Lygia i mały 

Aulus bawili się piłkam i, które niewolnicy, wy- 
ącznie do tej zabawy przeznaczeni, zwani sphe- 

ristae, zbierali z ziemi i podawali im do rąk. 
Petronius rzucił szybkie, przelotne spojrzenie na 
Lygię; mały Aulus, ujrzawszy Viniciusa, przybiegł 
się z nim w itać, ów zaś , przechodząc, schylił 
głowę przed piękną dziewczyną, która stała 

piłką w ręku, z włosem nieco rozwianym, tro­
chę zdyszana i zarumieniona.

Lecz w ogrodowem triclinium, zacienionem przez 
bluszcze, winograd i kozie ziele, siedziała Pomponia 
Graecina, poszli się więc z nią witać. Petroniu- 
sowi, jakkolwiek nie uczęszczał do domu Plau- 
tiusów, była ona znajoma, albowiem widywał ją  
u Antistii, córki Rubeliusa Plauta, a dalej w domu 
Seneków i u Poliona. Nie mógł też oprzeć się 
pewnemu podziwowi, jakim przejmowałago jej twarz 
smutna, ale pogodna, szlachetność jej postawy, 
ruchów, słów. •— Pomponia mąciła do tego stopnia 
jego pojęcia o kobietach, że ów zepsuty do szpiku 
kości i pewny siebie, jak  nikt w całym Rzymie, 
człowiek, nietylko odczuwał dla niej pewien ro­
dzaj szacunku, ale nawet tracił poniekąd pewność 
siebie. I teraz oto, dziękując jej za opiekę nad 
Viniciusem, wtrącał jakby mimowoli w yraz: „do­
mina", który nigdy nie przychodził mu na myśl, 
gdy naprzykład rozmawiał z Calvią, Crispinillą, 
ze Scribonią, z V alerią, Soliną i innemi niewia­
stami z wielkiego świata. —  Po przywitaniu i 
złożeniu podzięki, począł też zaraz narzekać, że 
Pomponię widuje się tak rzadko, że jej nie mo­
żna spotkać ni w cyrku, ni w amfiteatrze —  na 
co odpowiedziała mu spokojnie, położywszy dłoń 
na dłoni męża:

— Starzejemy się i oboje lubimy coraz więcej 
domowe zacisze.



CZAS t Niedzieli 7 Kwietnia 1895.

historyi te milczące dachy: jedyną ich karą przed iwanie 
ludzkim sądem, że pochowa ich historya... w wiel-1 z nich 
kim, bezimiennym grobie zbiorowym. żaden

aby 
Klęska

P r s s e g i ą d  p o l i t y c z n y .

Cesarz Wilhelm II przyjmował, jak wiadomo, do swego z^ oroezn ego  “ Z T i T k  W o ^  co stwem, idącem wprost przed siebie, o silnem na- niesłychanie silnych okularów dla krótkowidza’,
nowo wybrane prezydyum parlamentu przed sa- irwwrotowym f  czeska większa własność, odmówiło mu swego tężeniu, dochodzącem do ostatnich granic swoich Wielkie szczęście dla tego człowieka, że posiada
mym obiadem dworskim, wydanym z powodu giera. Klęska jego 1 ^  P ®  y L nnarpia. Mi L  to bar. Dinauli znalazł notrzebna środków i zazwyczaj szczęśliwemu tak wyborne okulary, ale wielkie nieszczęście te

z teao wzeledu większo znaczenie, znaczenie, ja-1 rzeczą niewłaściwą wszczynać nad tak drażliwą z głowy, że waryaci są szkicami ludzi genial- była pierwotnie ciału obca, a który
kica-o iei w innvm nrz^oadku nie przypisywano, sprawą dyskusyę w pełnej Izbie i to w tem sta- nych, które Stwórca zaczął robie i odrzucił. P. jej potrzebował, dostał ją tylko dlatego, że stal
Polacy jak wiadomo .rzucili w tym roku poda dyum, w jakiem się w ó w czas  sprawa reformy wy- Weiss zapisuje pomiędzy przodkami kanclerza się Kaleką. Taki Bismarck jest^ d'a
tek od’ fabrykatów tahacznych w przeciwieństwie borczej znajdowała. Lewica zajęła wobec tego dziwaków; dodaje, wyrażając się jak z w y k l e  N iem iec , a cz  nie był nigdy ludzkości dobro^yioa
teK oa laDrynaiow lacacznycu w pi/.eciw o , I . ,J.   „,i------   « Vr,i„ I <,,n,04i;™;«. W cm pva Riam»ri>kńw iest 7,ii eh wal I Jest dla Niemiec tem. czem para znakomitych,

cznicy0 urodzin Bismareka. O pr^jęciu tern i k  S '  m T eY Tak^^c^enie dla tych" ustaw.- poparcia Mimo to bar. Dipauli zn a laz ł potrzebna cznicy urouzin cismare y  j j y    „u I he/zhe nndmsów i z wnioskiem w Dełnei Izbie wy-
zazwyczaj szczęśliwem.

To „zuchwalstwo w linii prostej*1 przyszło ich potrzebuje.** — Dodaję: Niepodobna, abym
1 . 1 . 1 n i  1 a L i 1t /\1 m l  A i r  A n A l ł T I  o  o  n  I r  A . .Fo«nadsHC nie p^iT^owalibyśmy powtarzać za stąpił. Doprowadziło to bezp^rednio do drażliwej w chwili właściwej. Jak Disraćli, jak Gladstone, jako Duńczyk miał jakikolwiek obowiązek ży. 

  któro snnwodowałv iea-o nosiedzeń. obejmujące przynajmniej najważniejsze członkowie subkomitetu zażądali,

było "dotychczas autentycznych wiadomości, a zwo-1 Podobnych bałamutnych relacyj, dodaje Kuryer | liczbę podpisów^i z wniou8kiem_w^pełnej  ̂ wy- 
ennicy ekskanclerza utrzymywali, że cesarz umyśl- 
lie wybrał taki dzień do audyencyi, aby upoko- 
■zyć większość parlamentu i że rozmawiając z pre-
[ydentemBaolem, wyrazU ubolewanie z powodu, I e ^ S w U  M ^ t « u  z a i id a i i^ b ,  w turyaeh I ob,otn>.h i azfbto »is i«fo™ uj,c',eb; m »  .tanu |
„smutnych przyczyn, które spowodo ały j |  P ' L  k miejskich i wiejskich wybierali tylko ci wyborcy, może ich prowadzić jedynie, rzucając im na wstę-1 Uważam Bi

‘S S 3^r^~wy ‘ - - - - - - - - -  l e S T U * ’ p« ^ _  ^  I
cie nowego prezydyum przez cesarza i cesarzową, .
o tyle różniło się od poprzednich przyjęć tego ro-J Sprawa reform y w yborczej.
d z a j u ,  iż członkowie prezydyum nie zostali w e z j  . I siTn^^oga^n^T odobńą reformę\yborczą°i ztąd I zyskać dla niej masy- Niepodobna zmierzyć całej I tak i w  Bismarcku, którego słabości, wynikłe
w a m  na osobną audyencyę. Zaproszono ich tył o I Wypadki z ostatnich dni w zakresie polity przesilenie, którego wynikiem jest ustą- wielkości siły magnetycznej, którą ma charakter L  dumnego i samowładnego, szczęściem rozbuja­
na obiad dworski, a jednocześnie zawiadomiono wewnętrznej, a mianowicie wynik wy bo, ów d ° P  Dinaulego jednego człowieka wobec niedecyzyi ogółu. Za Jego charakteru, nie chcę tutaj bliżej charaktery-
ich, że przy tej sposobności będą przedstawieni | wiedeńskiej Rady gminnej oraz ustąpienie barona | pienm P , J omi ae te nznpejnia jednak pewne, że gra jest niebezpieczna, ale mniej niż U w a ć , aby nie mącić tak drogiego niemieckiemu

*_   . . . . . I  , 1 1 i f   „  ~  i.   n o  I ____J  :  ,  l    Ii a L  n ł o m  U l d .

Jerzy Brandes (Kopenhaga). 
Bismarcka za jednego z najgenialniej, 

stanu wszystkich czasów, jakkolwiek

cesarzowi. Przed obiadem przybył cesarz z cesa- Dipaulego z subkomitetu dla reformy wyborczej,) szczegółami które^'awracają uwagę|ta druga gra, która poprzestaje ua kroczeniu za Inarodowi 'obrazu narodowego bohatera. Co Bis-
,  do grioryi przytyk*  do Ok i w u q  wywołuj, ?j „ v  ruch w kolach p ,r l.m..tu n .y .h  | * •  /  • ‘ fw S u T ^ U .  k a p ™  tłumu, a nadziei, wyratowania L „ c k  uczynił dla wielkoSei i jednoSei .Niemiec,rzową prądem kaprysu

czynności. —  Z tego sprawozdania wynika, że minister Plener. W sprawie bar. Dipaulego uwaga ™ vh " H to w k r T ’^ T  ksiaż7¥c¥warWnberg. | mówił do hr. Osten-Saeken: „Dążę do wojny, aby I rozstrzygać i wyrażam tylko życzenie, aby Niemcy 
drażliwa kwestya telegramu do księcia Bismar- zwraca się naturalnie w pierwszym rzędzie n' ircbwajono ostatecznie, jak twierdzi N. fr . Presse, mojego króla zrobić cesarzem i aby go w Rzy- jak najprędzej znalazły równie genialnego Bis- 
cka wcale me była poruszona. Toast wniesiony Vaterland, jako na organ klubu konserwatywnej . cenzus zatem 5 zlr., wedlutr mie ukoronowano na cesarza Niemiec protestan- marcka na w e w n ą t r z ,  jak go w swoim czasie
przez cesarza Wilhelma na cześć Bismarcka był Z notatki, jaką pomieszcza wczorajsze wydanie I ^ y“ f 8t” 0Jat40wej) 8tanowić będzi;  granicę I ckich. “ . na z e w n ą t r z  znalazły.
bardzo krótki i  t r e śc i zupełnie obojętnej. Zdaje j poranne, wyraźnie rozpoznać można, że symp y turyą dotychczasową i kuryą nowo I Drugim rysem, właściwym temu dziwnemu czło-j Prof. Ludw ik Buchner (Darmstadt),
się, że j e d n a k  p e w n e  sfery d w o r s k ie  r z e c z y -«d en n ik a  me są po s tr o m e  bar Dipaulego. O ile « d z y  y^  / w  ąopodatk^ ani wiekowi,jest wieczna ironia w o b ec  własnej akcyi, I 

v W D łvnać na c e s a r z a , a b y  w y r a z i ł  OTiemv _  nisze Vaterland — bar. Dipauli odma utworzyć mę " " V . 7 _ T , a“   trArPl
nowemu prezydyum swoje mes^owolnieme. Bw- wia wszelkich w y j c i e ”i co d̂o 1konl^tayoh £  z ^  nQwej kuryi  ̂ \  drng êj jednf k z kotła jeg0 kombiaaeyi wychodzą. Gdyby miał ona .danie o ks. Bismarcku, jako mężu
marckowcy przypuszczali, że po tekiem upo Jw°dów, jakie skłoniły go d. vystap.e ł ; 4A I strony zapewniaja, że wniosek Dipaulego odrzu-1 więcej wolnego czasu, możnaby go sobie wyobra gtanu odsłoni się wyraźniej, niż to widzą współżyją- 
rzemu nowe prezydyum zrezygnuje i par^am komitetu, powołując się na uchwaloną j I został tylko" jednym głosem większości; sta- zić piszącego Eklclezyastę, albo jeszcze lepiej par- Ly że w8zy8tko, co trwałe w politycznem dziele księ-
wybierze Leyetzowa, lub kogoś podobnego na pre-1obrad. Prawda dopiero wte_dy M zm  znana, g d y I e o n y y p5wyższymi szczegółami, Ityę Mefiśta w Fauście. Tą stroną swoją jest od nie oyn k o r z y ł ,  lecz wytworzyła siła nie-

, • , j - i_u— «nokn iahi ro nim coś I mieckieg0 ludu, a jego osobisty udział nie jest

przeciwnie rządowi wicie n» ten, zeleZy, a b , p rzylj, p,a C„ euhkotótetu wetutek net,pieni, baron. | ze -  "ST Si Jo"* p iV r ie iin ^ ^ ek z . !™ “,yw F o Ł
pomocy centrum przeprowadzić ustawę prz Dipaulego me doznają znaczącej przerwy. ą I Deutec^ć g ta  na czele dziennika pomieszcza ode-lnego, przywiezionego z Rosyi, na Którym wyryty I osoby wzrastać też będzie niewątpliwie z bie-
stronmetwom przewrotu, a także! odeprzeć n̂ cl®Mpieme to dopiero wtedy pociągme^za sobą kon wzywająCą wszystkie przemysłowe związki, jest wyraz: niczewo. Należy zawsze szukać po giem czasu _  Ma on wszystkie rysy szczepo-
konserwatystów w sprawie wniosku Kanit . sekweneye, gdyby w komisyi dla leformy y I podniosły głos i demonstracyjnie domagały czątku nici jego myśli w listach z Frankfurtu. wego bohatera sagi: olbrzymiość w miłości i nie-
eałej bismarckowsfe:iej hecyâ ^ o rzfJ w p zh  na o- czej, do której bar. Dipauli Diepauleg0. JJdezwa nazf Wa Już w tej epocf zważył był świat i jego uroczy- S śc“° po?ęg§ f  wytrwałe napięcie woli, igra-
dowo-liberalm, którzy zostali usunięci^ z p e y | porozumienie żadną miarą nastąpić nie g . Dipaulego przyjacielem ludu i zapewnia, że ste komedye według ich właściwej wagi. „Czynię jącą przewagę wobec wszystkich ludzi, a do tego

I • • - . i ----- :-_i----------------------- ----------------- I "’ '"m  nnwiAilł.p.nia mc I : ------j to jeszcze jedno, co nowożytnego herosa
wysoko ponad starożytnych: zwycięski,

— — — — , i . , . , , . .n łcn n łn m  i. f a i iwo poi a c , ze z ucwuciu uauięncuioui uun&mujcj i mu.. ... -.. w „ . v. " j  -— ■—, —  i uus&i udmor, który odbiera moc nad jego duchem
.Stanowisko Polaków wobec projektu przewro- jaśmen dzienni TAdnPm„ nich oświadczvł tola poselskie dalszego rozwoju wypadków z po szarlatanizmn kryje dyplomacya.** — „Liberalizm ziem8kjm kolejom losu.

towego budzi wszędzie zdziwienie. W ostatniej rzy go o me P10^ - , ‘ ®LJłprn wnray czątkiem poświątecznego okresu sesyi. jest głupstwem, z którem łatwo dać sobie radę— Współcześni zbyt cierpią pod ciężarem takiej
chwili musiał poseł X. Wolszlegier, jeden z przy-ltylko w zwięzłych słowach. „Wystąp p -------------------------------  | l ecz rewolucya jest siłą, i trzeba umieć się miażdżącej i zniszczenie siejącej indywidualności,
wódców polskiego stronnictwa ludowego, ustąpić dzie z subkomitetu, oświadczam jednak, żerne ■  ̂  i ’  J 3 * j . .
swoim przeciwnikom we frakcyi, a p. Dr Komie jestem przeciwnikiem reformy wyborczej i me S ą d y  O H i S m a r c k U .
rowski głosował nietylko za §§ 130 i 131 pro- stoję bynajmniej na stanowisku małostkowem. — * -------  i j wielkiej roli. Lubimy to. Ten zadziwiający I radości,1 patrząc na ten wspaniały okaz człowieka',
jektu, ale także za § 111 a), który w najnowszem|Ze strony kilku posłów ^eskjej^większej wtesno-1 jafe wiadomo> tygodnik berliń3kl Die Qegen-1 rachmistrz chętnie przyznaje się do ignorancyi i I kjedy jQż nie będzie oddziaływał burząco, lecz

I cinTAiAi n / ł  n r u  U n o n  1? 1*1 I n  n  m  h  Y rJ . V I 1 . 1 1    1 „i._________1 W  n A it n in in n U f ll i  «a 1 7  n l n n i o o ł lbrzmieniu został wcielonym do § 111 i dalej za śei czyniono usiłowania, aby barona Dipaulego

jaciele polityczni nie przyjmą tych paragrafów pod pod żadnym warunkiem postanowienia swego
żadnym warunkiem i że wolą raczej, aby cała zmieni i jeszcze we czwartek popołudniu z Wie- . .
ustawa upadła. X. Wolszlegier był całkiem upo- dnia wyjechał. Wbrew pierwotnym Pr^Puszcze ̂ w 1̂ ^  u;
ważniony do tego oświadczenia. Podczas pierwsze- mom, posiedzenie subkomitetu przed śwtętami wid- , w ich nismach:
eo czvtania obstawali Polacy przy tem stanowisku kanocnemi już się me odbędzie. Bezpośrednio po 8 i,,

opinię, wypowiedzianą już dawniej przedstawi 
ceniu.

  . _ . . .  Ale takiego idealnego typu nie wydaje żaden
cyzmu zawdzięcza największy dziw swojej kary-1 iu(j bez bólu i wyezerPania,. Wielki człowiek czynu

dały brać na takie przynęty.
j ------- j  i— j   -. i . ' - . - . i . i  w  iakiem dziele mówisz pan o Bismarcku.! P. Bismarck podobno tej zdolności do scepty

. kazali się domyślać, że w o g ó le  nic wiedzieć meUwiętach zgromadzić się ma naprzód pełna korni- » czyniBZ do niego aiuzyę?** cyzmu zawdzięcza największy dziw swojej kary . IUU „DB uwu , ------------------ - —
chcą o projekcie. Ich przedstawiciel w komisyi, sya dla reformy wyborczej dla wysiucnama 8Pra* j e8zcze dalsze ułatwienie stanowił do dany jako ery, umiarkowanie wśród powodzenia niesłycha- jegt nadzwycza; ko8zt0wnym zbytkiem dla każdego
X. Wolszlegier, nie robił z tego tajemnicy w pry-j wozdama subkomitetu o chwilowym stanie rzeczy | , . , 1Ł . L  ;   I „„„„ OC\ npuroflfl nktwilv inn tell.,,1.* A I r n a o f A  łrc Riamornlro nnfopoli /»i lrtAr7V
watnych rozmowach, że najchętniej chciałby, aby i dla wybrania zastępcy barona ni 
ustawa zupełnie upadla. Krótko przed drugiem bór padnie prawdopodobnie albo

opłacali ci, którzy

A jn rd .n u  ( ParvftV

cukrowni powstrzymywała go w domu. P. Komie-1 rzucone będzie światło na stan rzeczy, wytworzo- 
rowski chociaż wcale nie znał przebiegu obrad ny stanowiskiem — Pnr,bi
komisyi, wystąpił zaraz na rzecz projektu. We I ciężkości przerzuci 
frakcyi polskiej powstała zacięta walka, a X. Wol sk iej, ponieważ z:
szlegier upadł, chociaż z jak największą energią w daiszym c|ą^a 8^ y^  I miec.'Francyi, Angin i Wł och,  podajemy naj cie I dnak do wyjaśnienia jedynego w historyi aJa- | kt0” jak"jaj użV r o k u  1848 był republikaninem
opierał się zwrotowi swych towarzyszy frakcyjnych, w obszernej ' ^  kawsze. Sienkiewicza zdanie już ogłosiliśmy oso- wiska: dobrowolnego zatrzymania się gwiazdy . njm w 8ercu je8t jegzcze dzisiaj i nie można żą-
X. Wolszlegier złożył zaraz.mandat reprezentowa- w^obronie» I bn0. Z Rosyi niema ani jednej odpowiedzi. Opi- w kulminacyjnym punkcie jej wznoszenia się. P - | da. równie wieikiego entuzyazmu dla założyciela
ma frakcyi w komisyi i skutkiem tego me było łuszczyc szczegó j p y P L ie Niemców, najliczniejsze, są wszystkie prawie Bismarck przejeżdża często przez Magdeburg. njeu)jeckjeg0 państwa. Byłbym głupcem, gdybym
go przy ostatmem głosowaniu, które ze strony no- wodować zdeklarowanie się klubu kouserwaty ^ ^  .̂ rykami> dlatego małą ich Widzę ztąd na Breite-Weg, ulicy przecinającej ^  ch(.jal uznać • wielkoścl) a!e musiałbym Za-
wozamianowanego przedstawiciela frakcyi nastąpiło wnego. tvlko cześć nrzvtaczamy. saski gród równolegle do Elby, stary dom z cza- . = dłueoletnich Dolitvcznvch i moralnych
w duchu stronnictwa centrum. Przyczyn zwrotu Jak wiadomo, sprawa wmoskm bar. Dipaulego y Trzej § } yPaweł Heyse, Hans von Hopfen i sów Wallensteina. Front domu jest ozdobiony tar- £rzekoDa?ń) gdybym uczynił to bez żadnej reservatio.
Polaków należy oczywiście szukać także w stron̂  ̂ dała* Poŵ o l . w a  m t e n o w t e i e  Fryderyk Spielhagen energicznie protestują prze- czą, na której wypisane jest hasło: mtraque /or-iw-1 Musialbym sięgnąć głęboko, bardzo głęboko, chcąc
mctwie centrum. Jeszcze przed drugiem głosowa-j henwarte. B o P P dotveheza ciw mniemaniu Litzmanna, jakoby zrozumienie I nam ipsius fortunae memor esto. P. Bismarck za-1 yjańnićłnaCzemp0legająteza8trzeżenia. Mamwgło-
mem w komisyi przygotowywano z tej strony osta- akcyę w tym k i e r  , y y Z t k ye: za I Bismarcka stanowić mogło kryteryum wartości pamiętał i rozważał ów napis na domu w Magdę I wie ideał niemieckieg0 iudU) niezgodny z obecnym
teczne głosowanie. Mogło ono zdziwić tylko tych, 
którzy nie mieli wyobrażenia o tej pracy. Zacho

Petronius chciał przeczyć, lecz Aulus Plautius 
dodał swoim świszczącym głosem:

—  I coraz nam bardziej obco między ludźmi, 
którzy naszych bogów rzymskich greckiemi nazy­
wają imionami.

— Bogowie stali się od pewnego czasu tylko 
retorycznemi figurami — odrzekł niedbale Petro- 
uius —  że zaś retoryki uczyli nas Grecy, przeto 
mnie Bamemu łatwiej naprzykład powiedzieć: Here, 
niż Juno.

To rzekłszy, zwrócił oczy na Pomponię, jakby 
na znak, że wobec niej żadne inne bóstwo nie 
mogło mu przyjść na myśl, a następnie jął prze­
czyć temu, co mówiła o starości: „Ludzie starzeją 
się wprawdzie prędko, ale tacy, którzy żyją zgoła 
innem życiem, a oprócz tego są twarze, o których 
Saturn zdaje się zapominać". — Petronius mówił 
to z pewną nawet szczerością, albowiem Pomponia 
Graecina, jakkolwiek schodziła z południa życia, 
zachowała niezwykłą świeżość cery, a że głowę 
miała małą i twarz drobną, chwilami więc, mimo 
swej ciemnej sukni, mimo powagi i smutku, czy 
niła wrażenie kobiety zupełnie młodej.

Tymczasem mały Aulus, który podczas pobytn 
Viniciusa w domu zaprzyjaźnił się był z nim nad­
zwyczajnie, zbliżywszy się, począł go zapraszać 
do gry w piłkę. Za chłopcem weszła do triclinium 
i Lygia. Pod firanką bluszczów, ze światełkami 
drgającemi na twarzy, wydała się teraz Petroniu 
sowi ładniejszą, niż na pierwszy .rzut oka, i isto 
tnie podobną do jakiejś nimfy. Ze zaś nie prze 
mówił do niej dotąd, więc podniósł s ię , pochyli 
przed nią głowę i, zamiast zwykłych wyrazów po 
witania, począł cytować słowa, któremi Odyss po 
witał Nausikeę :

„Nie wiem, czyliś jest bóstwem, czy panną śmiertelną.
Lecz jeśliś jest mieszkanką ziemskiego padołu,
Błogosławiony ojciec z matką twą pospołu,
Błogosławieni b ra cia " ..................................................

Nawet Pomponii podobała się wykwintna grze­
czność tego światowca. Go do Lygii, słuchała

tezvmalf1bbezy zmianT wszystkie dotychczasowe znakomitych ludzi naszej epoki. — Malarz Antoni burgu. . I stanem w wielu i bardzo ważnych punktach. We-
trzymali bez zm y y y I Werner dowcipnie, choć nie bez pochlebstwa pyta, I Powyższe uwagi skreślone w chwili, kiedy 1 ^jug mojego zdania nie można dzisiaj pytać po­

co może znaczyć sąd współczesnych o ludziach i lclerz był u szczytu swej kary ery, nie mogą być I ejy . j akj jwdj gtosunek do Bismarcka? ale: jaki 
zdarzeniach historycznych. „Czyżby kto robił so-1 podejrzane o to, aby były odbiciem zagadnień I twdj H(;08anek do Chrystusa? tj. do ewangelii bra- 

zmieszana i zapłoniona, nie śmiąc oczu podnieść. I bie cokolwiek ze sądu Fryderyka wielkiego o li- bieżącej chwili**. E . M .  de Vogiiś. | terstwa i„dzkości ? Wierzę w tę ewangielię calem
Lecz stopniowo w kątach jej ust począł drgać teraturze niemieckiej lub o Goethem i Lessingu, P y t a n i e :  Co myślisz pan o Bismarcku?
 i„„ _ma 11? PI v hv kto chciał to brac za podstawę swoiegol O d p o w i e d ź :  Odi et amo. Qswawolny uśmiech, na twarzy znać było walkęlczyby kto chciał to brać za podstawę swojego I Odp
między dziewczęcem zawstydzeniem, a chęcią od sądu? Bardzo wątpię.** Jak wiadomo, Fryderyk fortasse requins? — nescio.
powiedzi -  i widocznie chęć ta przemogła, spój wielki w francuskiej rozprawie De la htterature\ Pour copie eonforme
rzawszv bowiem nagle na Petroniusa, odpowie-lallemande z pogardą wyraził się o jej wartości, uaua*t <raryz>
działa mu słowami tejże Nausikai, cytując je je o wydanych za jego czasu Alibelungach napisał, Jeśli wie kim ministrem
dnvm tchem i trochę jak wydawaną lekcyę: że nie są warte jednego ładunku prochu, a Les- który z wielkim rozumem i energią, posuniętą aż

singa potraktował bardzo pogardliwie i nawet wi-1 do bezlitości, broni interesów swojej klasy Bis

Quare id faciam

„Nie byle kto ty jesteś — i nie byle głowa!" |d Zieć go nie chciał.

sercem i wierzę, że kto jej nie wyznaje, prędzej, 
czy później, zaliczony będzie między umarłych, 
choćby dzisiaj wszędzie przysięgano na jego imię.

Fryderyk Spielhagen (Berlin).

Czas odnowić przedpłatę,

Poczem, zawróciwszy w miejscu, uciekła
- k | ^Możemy0 dziś° sp^awtedliwm^ądzić o narodzie I całyT>emal kraj oswobodził*, a potem umiał nim I anstryackiem: na cały rok 24  złr., na pół roku 

. i i  « t }  ̂ I niemieckim: lecz wyrok ostateczny o księciu Bis I kierować, nie chwytając się gwałtów między M 2 złr., na kwartał 6 złr., na 1 m iesiąc Ł z łi.
RCTeraaz8C pT teon iusa nrzyszła kolei zdziwienia marckn Jest ch '̂ba Je^ ze hla ludzi mo Gladstonem, który uprzedził rewolucyę Irlandyi, 50  ct>; z przesyłką pocztowy dQ N i e m i e c :
n i^ s ^ d ^ w ^ ^ ę  l^wiem  usfywe^ honwrowegojJeS° p o k o l e n i a , ^ | c a ł y  rok 56 mr., na pół roku 28  mr., na 
wiersza v 
rzyńskiem 
dzony. Spojrzał też 
ponię, lecz ta nie mi 
trzyła bowiem w tej 
dumę, jaka of '

On zaś nie

d z ie c k a ^  p o w tó re , m, fw^ch^staro r z ^ r n s S l - J -  J* Weissa o Niemczech.'P. Weiss mówi o kanc

marek iest wielkim człowiekiem. Atoli są rozmaite I , .. , ___
I stopnie wielkich ludzi. I między Cavourem, który | która wynosi z przesyłką pocztowy w państwie

nsKiem pocnoazemu oył przez viniciusa uprze y  , , R hierze ustawie nrzeciw pijaństwu — a między Bismar W m iB ISC U  wędzy Bismar 1 W m iejscu wynosi prenumerata: rocznie 
przy pomocy pół miliona 2 o złr., półrocznie 10 złr., kwartalnie 5 złr., ce8arza» a dla odDie'l miesięcznie 1 złr. 80  ct.

^  Na żądanie odsyłany będzie miejscowym 
prenumeratorom dziennik do domu za odpowiednią 

Cezar Lombroso (Turyn). I dopłatą.
Prosisz pan, abym wyraził moje zdanie o Bis Uprasza się o wczesne zamawianie i wyraźne

1 1-111_______ *   L i i ____- „1 1_ l ________„ L  I Ti o  r/wriolr o  i m i o i a n o  n f l ł l i  Al*11 QlVlA TlfłwA-
U .  r ; r  J ■ •' lerzu* Z dokładnością przerażającą obrachowuje Prosisz pan, abym wyraził moje zdanie o Bis uprasza się o wczesne zamawianie i wyia^uc
uprzedzeń, które kazały mu przeciw g r e c z y z n ; e  ^ z a * ^  doRłaanosmą p o a ą̂ ą _  Zd do publikacyi, w której obok innych opi- wypisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nade-
1 J*J rozpowszechnieniu piorunować, uważał ją za |™  .ao “ “  "vsv księcia Bis- ni i byłoby Umieszczone. Przedewszystkiem odpo- słanie dawnej opaski drukowanej z adresem.
szczyt towarzyskiej ogłady. Sam me mógł się jej mi

dzą oni, że człowiek powinien w rachubie posu-1 opinii pochwalnej, gdybym nawet zdolny byłkiem i wierszem Homera.
— Jest w domu pedagogus, Grek 

zwracając się do Petroniusa,
rzekł I nać się jak najdalej, że to bardzo daleko nigdy I uczynić. Otoczono go już dostatecznem uwielbie-1 ka£dego numeru 

który uczy na-1 n*e Je8t> a Potem powinien śmiało skoczyć w prze |uiem. W ocenianiu ludzi świat zawsze lubi osta-l -

Cena Czasu zagranicą ogłoszona jest w tytule 
fcdego numeru.
Miejscowy prenumeratę przyjmuje Admini-

( Ciąg dalszy nastąpi).
I stynktownie stosują swoje dzieło do planu wszech-1 Herbert Spencer (Londyn). I Maryaekim 1. 9, handel Niemojow akiego
świata, który jest cudem niepojętym, prowadzo-l Odkąd Bismarck nie rzą< zi, stał się wielką po-1 pod 28, księgarnia St. A. Krzy-
nym dalej za pomocą praw rozumowych, mate- stacią historyczną, którą się me zimowałem. Gdy 1 żailowskiegro w Rynku głównym, handel Ba- 
matycznych. Zaczynają od chimerycznego marze był jeszcze u władzy, napisałem kiedyś o nim:I & a  yr,rj, • ^ t j /  i

Inia, z którego wyśmiewają się wszyscy l u d z i e ' „ C z e m  jest Bismarck dla Niemiec? Żelazną ręka-*jera przy ul. Grodzkiej, Rmgera przy ul.



CZAS * N iedzieli 7 K wietnia 1895.

Grodzkiej , handel K retschm era, główna tra-1 na prezesa Rady powiatowej w Tłumaczu, a wybór 
fika w Rynku głównym Bióro dzienników Juliu8za barona Błażowskiego, właściciela dóbr Cze­
piać Maryacki N r 2 i  u p. Mańkowskiej remch(5w> na za8te°pę prezesa Rady powiatowej w Pod-

J hajcach.
—  0  sta n ie  wód w  kraju donoszą:
Z Rudek. W dniu 28 z.

Ruch artystyczny i umysłowy. I w kwocie 39 58 milionów. Z tego 26-6% dostar- przyjąć w razie potrzeby nsługi korpusu ochotm- 

intereso w ani^Nomi n S  ny^ wydatek roczny dla s k a /1 M o w y  O r l e a n  6 kwietnia. _ Wczoraj ran o M j
W ieczór T ow . m u zyczn eg o . Jak gdyby Kraków L pań8twa preliminowanym jest okrągło na złr. szła wielka eksplozya w szynkowm naPrzec'^  

był wielkiem miastem, mieliśmy w Jym  ^tygodniu 3 I4 4 5 0 0 OO, któryto ciężar jednak ze względu na | hali sklepów, zw. French Market. 10
— 0 Stanie wód w  kraju donoszą: . koncerty W ciągu czterech dni. Nie dziw, że na SDOdziewane dochody stanowi rzeczywistą ofiarę zabitych; kilka rannych. Nadto ogarnął pożar

§111?” P P .  P renum eratorow ie Czasu w e Z Rudek- w  dniu 28 z* m* w8kutek wj08en“ych trzeci z rzędu, już brakło dostatecznej publiczności t - jko w kwocje 78.000 złr. sąsiedni most.
Lwowie zechcą sk ładać p rzedp łatę  na  m iei- roztopów wezbrały rzekl teg0 P°«latu> a mianowlcie: do zapełnienia sali. Brakło i czasu sprawozdawcy, J W i e d e ń  6go kwietnia. Wczoraj toczyły się M o w y  O r l e a n  6 kwietnia. Ekspiozya spo- 

w biurko ?■ i Blozewka, Strwiąż, Bystrzyca i Dniestr wystąpiły ze ^  cał{. prodnkoyi wysłuchać nie mógł — z ża- dalszvm ciągu obrady ankiety cukrowniczej, wodowała zapalenie się zapasów prochu, złozone-
c  dzienników  przy  u licy  K aro la  | 8wych łożysk i zalały sąsiednie nisko położone grunta. L > , caly program był interesujący. Trio A-moll w iększa część fzeczoznawców stwierdza, że przy- go w kramie, przyległym do szynkowm.

Najwięcej ucierpiały gminy, położone nad Dniestrem, Ra^ a należy do kompozycyj, które nie mając cechy s przesilenia jest hiperprodukcya i oświadcza S i m l a  6 kwietnia. Biuro Reutera donosi: Puł-
a mianowicie: Terszaków, Mosty, Manasterzec, Po- Keniainogci jednak zdołają w wysokim stopniu wzbu- jg za redukcyą uprawy buraków, za zapełnem kownik Kelly, wyszedłszy z Gibghit, usiłował do-

W fe lie ton ie n aszeg o  dz ienn ika ro zp o czę - dolce ‘ Susułów, w których woda zalała i budynki dzić . utrzymać uwagę muzykalnego słuchacza;, jest Znie8ieniem w drodze międzynarodowego układu trzeć do Czitralu, wstrzymany jednak został w po-
lićmu rłpuf/ nmulaćni c :__ i ■_ ■ mieszkalne i gospodarskie. . „kutkiem doskonałej techniki kompozytorskiej, ob- eksnortowvch za organizacyą stanu wło- chodzie silną zamiecią śnieżną.

^ pow ieści Henryka S ien k iew icza :  p)0 dnia l  b. m. wody znacznie opadły, komuni- gtQg0j j pjynuości myśli muzykalnych, pełności brzmień ^cjad8kiego w związki i przeciw kartelom. Nie- S i m l a  6 kwietnia. Biuro Reutera donosi, iż
( f U O  v a « l i s .  —  Nowi prenumeratorowie kacya jednak z temi gminami dotąd przerwana; je- . wyzyskanja środków, jakimi rozporządza każdy rzeczoznawcy zalecają wprowadzenie taryfy pierwsza brygada centralnej wyprawy do Czitralu,
O trzym aia Doczatkowe felietnnv  nnw ipśri dynie na cz(5łnach dc8tać si9 tam można- . L  instrumentów muzycznych. — Panią Maryę - I ........................................ ...  — -------------^  « „ t-"  I nn«lmPk  ai* dla zaiema brzegu rzeki Swat.uuz.yiiidJ4 p o c z t o w e  len e io n y  pow ieści z Sokala_ Wody na Bugu znacznie opadły, a mm- J 1 u8lyszeliśmy wczoraj po raz '
t f . l t©  V ilC a lS . PrOSimy O w c z e s n e  n ad sy -  nowicie od dnia 31 marca do 1 kwietnia o 200 ctm. trzeba przyznać, że w warunkach dużo . , 0 uuolaYVJ „Ula»u „ , ___________
łan ie  p rzed p ła ty  celem  u requ low an ia  nak ład u . Niebezpieczeństwo już minęło i most, jakkolwiek I h iż poprzednio .Wprawdzie powtórzyć musimy, tennin w handlu zbożem’ i cukrem. . I H i r o s x i m a  6 -go kwietnia.
    I uszkodzony, utrzymał się i został dnia 1 kwietnia I t kojoraturowe nie są dla niej właściwe, W i e d e ń  6 kwietnia. Jeden z dzienników wie- tutejszej zameldowano 30 wypadków śmierci na

M f i O l M  A .

M r a k ó w  6 kwietnia.

dia ruchu publicznego znowu otwarty. Szkody wsku I ak iewaczka pieśni, zwłaszcza niemieckich, deńgki(jh wystapił z twierdzeniem, że minister cholerę.
tek tego wylewu bardzo znaczne, szczególnie w bu' okazała Bię Biłą wcale poważną. Z dobrą deklamacyą bandlu Wurmbrand w ostrzeżeniach przed speku- B S i r o s x im a  6 - go kwietnia, oenerał Noclzu 
dynkach, zapasach żywności w zbożu, snopach i pa- . rozumnem fraZowaniem, łączy głos miły, silny, aL  giełdowa wypowiedzianych onegdaj w Izbie, donosi telegraficznie: Oddział wojsk japońskich,
szy dla bydła, również w kartoflach, przechowanychI najważnie]-8Ze wyrobiony umiejętnie przez dobrą nie a>iał prawa powoływać się na swoją mowę który pod flagą parlamentarzy zawiadomić mrnł

  -   ■ w kopcach i lochach. We wszystkich domach mie- l z Niekiedy tylko czystość intonacyi zostawiała w komisyi budżetowej ta  bowiem nie zawierała wojska chińskie o ropoczęciu zawieszenia brom,
— Naiorzewielebnieiszv k siąże-b isk u p  Puzyna ezkalnych, które uległy zalewowi, kominy i piece ^  nieco’do żyCZenia; zapewne było to następstwem onegdajgzych wywodów. Wbrew tym twierdzeniom ostrzeliwany przez Chińczyków, zmuszony był do

wyjechał wczoraj wieczorem do Przemyśla. zupełnie zniszczone i zawalone tremy u 08oby z estradą koncertową jeszcze meo- podaje Pre8se dosłowny tekst odnośnego ustępu odwrotu. Nodzu wątpi, czy Chińczycy w Mandżu-
—  JE Dr B iliński prezydent jeneralnej Dyrekcyi Znacznemu zniszczeniu uległa także wieś Konotopy, 8Wojonej> P> Zaie8ka odśpiewała cały szereg utwo- mQwy mini8tra handhi, wypowiedzianej w komisyi ryi wiedzą 0 zawieszeniu broni, gdyż wojska

austryackich kolei państwowych, przybył do Krako U dzie 8zkoła murowana została całkiem zalaną. L ÓW; 8wiadczących o bogactwie i wszechstronności budżetowej, a zawierającej merytorycznie tosamo, chińskie w mczem me zmieniły poprzedniego
wa wczoraj wieczorem pociągiem kuryerskim z Wie- °  ile wiad°mo> nlkt z ladz‘ “ie 8tra°‘ł życia* jej repertuaru, jak aryę Gounoda. „Widmung" Schu- minister, jakkolwiek szerzej, przedstawił one swego zachowania.

prezydyalnego Dra I »  dni. 1 b. »  » » * , byl .  . .  t ó c “ j E U ,  . P a r n i e -  B i.et., V.ilchen* M oz^t. i daj w ^  z  leg0 wynika „eczyw iz t. nie.ln- _ _ _ _ _ _ _
Kniaziotuckicgo. Na d .o rc . kolejowy.,_powitał p. »*!“  « « * • Od Mfiiśnistrasyl „C zasu"

Na budowę gimnazyum polskiego w Cieszynie 
złożyło grono nauczycieli szkoły realnej w Kra-

  , „ . -  o __w . - - .kow ie 25 złr.
• '‘ wczoraj na drugim fortepianie towarzyszył w partyi na trzy-procentowe papiery, są najzupełniej bez-

Z Niska. Woda na Same ciągle opada, a mlan0' I orkie8tr0wej. Jest to osoba idąca ciągle naprzód i to 1 p0Cjgtaw ne.
wicie od 1—4 b. m. o 30—50 ctm. zarówno w kierunku biegłości jak i pogłębienia du- W i e d e ń  6 kwietnia. Prezes ministrów Banffy

r  ueiegat . r , z  ^ydaczowa. Stan wody Dniestru w Zaleścachl ^  strony gry_ w  triu Raffa dzielnie dzierżyła przybył ta dzisiaj i o godz. 11 przed południem
i do Lwowa a JE. komen- w dnm 4 b- m- wzniósł się 463 ctm. ponad sun  naj- t fortepianową, ale w koncercie E-moll Chopina j„t „ 20stai na dłuższej audyencyi przez ce-1 (Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakeyi)

uaui ŁU1uUau xuzp. do Lipnika. JE. p. Filip uiŻ8zy> a wl?c wskutek wód przybytmch Stryja o wystąpiła w całej pełni j ako bardzo inteligentna pia- garza> Podobno podczas audyencyi omawiane były -------
Zaleski, prezes Koła polskiego, przejechał dziś rano 20 ctm. wyżej od dnia 3 b. m. „. L is tk a , panująca nad środkami technicznymi i używa- bieżące sprawy, a  mianowicie program  prac p a r '
z Wiednia do Lwowa | o Ze I Z Z t * 3 2 7 1 ioh d« szlachetnych celów. Chopin podobno do-1 iame\ ta świętach W ielkiejnocy, szczególniej

—  W ieczorek  °  “ ° wvnn«i w  , i  . . , . . .  ' A
formatora muzyki ______
w odnowionym wielkim refektarzu klasztoru 0 0 .  D o -1 ^an,^ on î° iiicyt  Jkonawców jego najpoetyczniejszych utworów “ __a |stw o  handlu wygotowało p ro jek t, upoważniający

do późnych godzin południowych. Następnie od go-|S10̂ 
dżiny 4  popołudniu do godz. 6 ‘/2 wieczorem udzielał 
p. prezydent posłuchań w hotelu Saskim.

—  Z apisk i o so b iste . P. delegat Laskowski wy­
jechał wczoraj wieczorem 
dant korpusu fmp. Albori

y w dziale tym nie pochodzą od R

M a j l e p s z e  W ^ s l o i t s a
gą zawsze do nabycia w znanej ogólnie firmie

siłvu ijauuiu „ „r___ Edmunda Mautlinera
minikauów, urządzony przez Kółko śpiewackie św. | Tłumaczyk pod Niżniowem ponownie wzbiera. I muajmy prZyZnać, że pod tym względem jesteśmy I ministra handlu do przedsięwzięcia w drodze roz- i dostawcy wielu dworów zagrań, w B u d a p eszc ie . 
Jacka przy tymże klasztorze istniejące, z w s p ó ł u d z i a -  Deszcz padał przez 3 dni. bardzo popsuci i wymagający, mając jeszcze w Pa‘ I porzadzeń środków, chroniących publiczność od Jako dowód wieikiego rozwoju tej firmy zaznaczyć na-
łem amatorów. Zajmujący program zawiera prze- —  W y r o k .  JSąU oąręgowy warszawsai wyuai wczo najlepszej z uczennic Chopina. —  Lecz krzy^ d  na jakości i ilości przy sprzedaży pewnych Jeży, że stosując się do niejednokrotnie wyrażonego ży-
mówienie wstępne o S e s tr in ie  i szereg u t w o r ó w  raj wyrok w znanej sprawie Henryka Librowicza. |  najbardziej zajmującym nume- L ^  b ^  zagranicznych gatunków towarów, czenia JW .i W. Klientófi
chóralnych P a lL in y , przeplatanych > « L l  kom- Poda,day „kacacy zo.t.l po p e r t , . . , . . . .  .ac.ąghl-1P>m ^  du„ ki Dwo- p,.0j ektJ ma być 5nlebaw/ m prnedloio.y labie d a  > * - J  « I» ™ J ■ bogato Unat,owa.y (523 .2 )
pozycyami, w duchu reformy muzyki kościelnej p i - |nycb praw i przywi ejo y > | rzaka, odegrane jako trio przez pp. Żeleńskiego, Sin-1 pUiowanyeb. I C e n n i l ł  p o l s l i l
sanemi. Dwóch uproszonych panów (Rektor F ran-|nast?P“ie „ „ ^ .aVill̂ ;QD.„|gera i Stingla. Wieje z nich świeżość i oryginalność | Minister handlu przedłoży prawdopodobniej który na każde żądanie przesyła się darmo i opłatnie.
ciszok
mować będzie przy wejściu dobrowolne datki pu-1antoucinego i moc‘e sił zawsze nowe i niespodziewane, a poezyi | wellę przemysłową. Nieustająca komisya przemy-1 H o t e l  SSrzlseffaog : C a r l ,
blicznośoi na s , la b jh  p^epch | b.  “ „Sal* w tó h  I gS C f I -  -

tysięcy
P r z e w ie z ie n ie  zw ło k  śp. Anieli z Rydlów Sę-1 Piaa 

kowskiej 
z domu 
laznej 
wieńcami

j ’ ' ‘ jrsytetu Ja" I le został wydanym w Wie-lwu, który utworzył się* w pośrodkuosypiska.
giellońskiego, obywatelstwo krakowskie i wiejskie. 8chdda- °  0 y p  J t 5  L  malowidła te obaj dniu; ^  zbiorze Sechs Charactersiiicke, którego druga i i ie i- l tn  6 kwietnia. Wobec wiadomości poda

- -  ■ a, gdzie od | AImL  tG ° baJ |  edycya wyszla niedawno z druku. | nej przez Hannower. Courier oświadcza Nordd.
będzie się pogrzeb,

w Petersburgu onegdaj w wielkieji sali klubu s z l a c h e - o g r o m n y .  Oczywiście n ie  s ą  to „dum ki" |  gJ^w a rzw oja n ą  za‘t em zostan ie w e w rześn iu  n a |  _
dnkcyi o godz. ó 1/^ wieczorem. Wejście przez n o w ą jokiego z wie lem powo zeniem. a a  y a Prz®P Iukraińskie, ale w znaczeniu czeskiem; mniej w »icłlIkiłka tygodni przed zgromadzeniem się Rady pań I . dłinw;onv elektrycznie oświetlony ze
furtę klasztorną obok kościoła. ™ “a> a dochód wynK°8 6 ^ ^ c y  ru b  i . Pieśni Cho- » 8ielskości, czasem przechodzą w ton i ^  ^ | eb l  przeciągu krótkiego czasu mogła Zupełnie odnowiony (J u c z n i e  ze

-  - ........................................ - • ■ ■ ■ "  * ■ PrzyJmowane były W ™  ogólnemi pielni kobziarzy -  Trzech numerów końcowych, prze{]łożyć ^ b i e  swoje uehwaly. wspamałemi salami
ami. . . .  . . Luinicwanvnh nrr.fiz chór mieszanv Towarzystwa p o d |p R kwietnin Osvnisko w  Hoer- \c h a m b resp a i ticulitires, L itt, kąpiele, teleton i w szem a

łei. trumną szie uei dhzsze rouzma. u«i6j u,o* | r  , ,
legat Laskowski, wielu profesorów Uniwersytetu J a - 1 leży też fortepian, ę ący 
giellońskiego, obywatelstwo krakowskie i wiejskie. | schilda. Ozdobiony on jes 
Zwłoki zmarłej przewieziono do Rzocbowa, g d z i e  o d  I Alma Tademy i E. Foyntner

Izie sie D o e rz e b  a r t y ś c i  o t r z y m a l i  około 2,700 ru b l i .
_  P od zięk ow an ie . P. Piotrowi Repetowskiemu, -  W esoły  pogrzeb. W Amiens (Francya) pocho- 

właścicielowi zakładu introligatorskiego w Krakowie wano niedawno człowieka, którego ostatnim rozporzą- 
składa podpisany Konwent serdeczne p o d z i ę k o w a n i e  daniom niepodobna oryginalności odmówić. Niebo- 
w stokrotnem „Bóg zapłać1' za prześliczny Mszał, szczyk, zapalony miłośnik pikiety, zastrzeg sobie 
który na zeszłorocznej Wystawie krajowej zwracał I w testamencie, aby mu włożono ta lę ar o rumny, I
powszechną na siebie uwagę ze względu aa. 8W!1 | I TowarTysTwa kredytowego" ziemskiego, otrzymuje-1 bawarskiego, ostatnie posiedzenie X III zjazdu^le-l

Dział ekonomiczny.

ALlg. Ztg, że w kołach dobrze poinformowanych 
nie wiadomo nie o zmianie systemu kolonizacyi, 
stosowanego dotychczas i wypróbowanego przez 
komisyę kolonizacyjną w Księstwie Poznańskiem. 

M o n a c h iu m  6 go kwietnia. Wczoraj odbyło
W sprawie opodatkowania Listów zastawnych | się pod przewodnictwem ks. Ludwika Ferdynanda

~ . • . i  • ___  _ i. ^ I i i • ____ __A "VTTT o r l n  la_

der gustowną i oryginalną oprawę, a dziś zdokham oslo go na Bwy kawiarni my następujące pismo z prośbą o ogłoszenie: karzy internistów. Wśród powszechnych oklasków
skarbiec naszej ubożuchnej zakrystyi Za tak h0Jny dl0k Ze; d l a 0 kf b ^  swoia partyjke Za do- W sprawozdaniach, przesłanych do dzienników został książę Ludwik Ferdynand mianowany sta-
dar niech P. Bóg sowicie nagrodzi łaskawego ofia- w której zwykł^był “»ewać P yJ • . L  dyskusyi w Kole polskiem, w przedmiocie opo- łym honorowym członkiem zjazdu. Ostateczne
rodawcę. — Konwent P P .  Bernardynek przy kościele pełme“ie tych warunków otrzymał p p . y ę y I datkowania Li8tów zastawnych, przemówienie po- sprawozdanie złożył tajny radca Ziemssen. Miej-
I  T m  17* 1T- A fnl A lit RIIKUW. I   . . . .  m . -i 1 « J 1 - | *1 * .1 . . * ' _ * —    AnMAAn ATI A Ińw. Józefa w Krakowie. • ^ “^NakrolDnia L u d w i k a  h r a b i a n k a  Dębi -1s ła  Kraińskiego niedokładnie, a nawet m y ln ie |sće przyszłego zjazdu nie jest jeszcze oznaczone, j

-  Praktyczny . pożyteczny wynalazek obecnie -  N ekrolog^ ^ §Pra. streszczonem zostało. H a m b u r g :  6 kwietnia. Hamb Nachrichten\
zupełnie ulepszony widzieliśmy w tutejszym skiepie c ka przełożonaklasztoru Uam ng niektórych sprawozdań, miał p. Kraiń- donoszą, iż pomiędzy 31 marca a 3 kwietnia na-
J. F. Fischera przy linii A -B .  Jest to pióro do | dze, zmarła ;tamże_4_bmv  W; \ skj ftńwfadezvć. „przekonały go wywody p. deszło do ks. Bismarcka 8390 telegramów, skła-1

(12 23-26)

daje w przeciągu bardzo długiego czlsu wielkie Henryka Dąbrowskiego, kampanię rosyjską i J M  ‘
usługi, szczególniej osobom podróżującym, lekarzom, cką -  (lziec^ oJ ° kZfh°m^ zacJ 1̂  ^.zech| b W rzeczywistości jednak p. Kraiński przemó-1 świadczył,‘ że od ‘ kilku lat toczą się pomiędzy I ixwvw.. -  v
sprawozdawcom i t. d. Pioro to , po napełnieniu, g ą wsteDuia do zakonu: śp. Helena do Ur- wienie swoje rozpoczął od oświadczenia, że wy- Francyą a Anglią rokowania w sprawie afrykan- mamy zaszczyt polecić go względom wielce Szan.
przechowując w swym zbiorniku sporą ilość atra-1 , ! n .. i-.______ n AhraJmmnmir-v.a wcale e-o nie nrzekonałv. I iakiei. R/ad francuski nie móffł otrzymać ścisłych | PnKitn-jnAa.-ii ■z.anewniaiac. że usilnem naszem stara-

Hotel Europejski
(we. Lwowie — Plac Maryacki)

- — - . . - „ , llanek w Pradze Ludwika do Dam angielskich wody p. Abrahamowicza wcale go me przekonały, skiej. Rząd francuski me mógł otrzymać ścisłych I p^blioanoaGi, zapewniając, że usilnem naszem stara-
mentu, wskutek hermetycznego zamknięcia daje 81? | m Qł nsl(nn a,i mvo-nania I a wvkazuiac wielka doniosłość działalności Towa-1 odpowiedzi na jasne zapytania co do zami ar ów! - : — —  iw *  .oiłniinM Tiii*.

ko r e g  ula- l  Anglii w Egipcie. Gdy zaś r z ą d  francuski nalegał 
w n a s z y mi  na odpowiedź, rokowania zostały przerwane. Gdy I

tra, trzeba będzie nie-1 
kra;jów* Minister należy I

.... , . . .  I ten na ksienie klasztoru w PraTzl. ̂ Urocze" to'^miej- Isadnione, i kategorycznie oświadczył, że niepo-l do tych, którzy sądzą, że oba narody szanując
— W ieczorek gim nastyczny uczniów „Sokoła » ga^ ku hradczyńskieg0 z rozległym wido- dobna jest do p u śc iłab y  Towarzystwo kredytowe, prawa sułtana i kedywa, i zastrzegając każdemu,

krakowskiego odbędzie się jutro w niedzielę o g. 7 - MnMawa a w obszernym narku k i l k a  działające zupełnie bezinteresownie i wyłącznie co mu się należy, będą m usiały znaleśc formułęwinraćr Prn.ram  nrndnfepvo nader -/.aimniace kiem nad Mołdawą —  a w oDszernym parau F     _*__• Ć L ł J

 7 -------- 7 _------ . “ - - . - | w ot -Piiitf.,, Zo-romadzenie to od swego wygnania U wykazując wielką doniosłość działalności Towa- odpowiedzi na jasne zapytania co do zamiarów a iem będzie wszelkim wymaganiom zadość uczynić.
bezpiecznie nosić, gdyż me przepuszcza na zewnątrz w n a z ^ D a r f u g ie l  rzystwa kredytowego ziemskiego, jako r e g u ł a -  Anglii w Egipcie. Gdy zaś rząd francuski nalegał * : o nńłk-
atramentu, a w razie potrzeby każdej chwili do pisa | za; króloweJ I L L  k r e d y t u  h i n o t e c z n e g o  w n a s z y m | n a  odpowiedź, rokowania zostały przerwane. G dy| A lbert S zkow ron I S pó łka

wł. hotelu Europejskiego.
F@l£©je ©# c4. począwszy,

ma
I
ostrzejszym

M e s z c z ę ś l i w a  w d o w a ,  ułomna, słabo-
“ “ " 7 "  uuu?uaiB ‘ i" .! ;,,lik ie m  nad Mołdawa -  a w obszernym parku kilka działające zupełnie bezinteresownie i wyłącznie co mu się należy, będą musiały znaiese iormmę, g dwoj‘ iem mał0letnich wątłych dziatek,
wieczór. Program zawiera produkeye nader zajmujące pieknych kaplic z których jednę zbu- tylko dla dobra ogólnego, było traktowane me- do utrzymania harmonii w obopólnych interesach > . , gdyż j a k  biedna szwa-
i  urozmaicone ™ T  f  Ludwika k orzystn iej, ja k  B an k  a u stro -w ęg iersk i, operujący  i do z a d o sy ću czy n ien ia  w sp ó ln ym  d ążen iom  zm ie- p ro !i r i » .—  W ydział .S o k o ła 11 ukonstytuow ał sie  wybie- dowała śp . L u d w i k a . ..... . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .. . .  J i   , a i„* n ib ń w  ł,jn A t« « zn v ch l.T o i« » Wm 1  AvwiHT.aAvinveh n osten ń w . (Z v w e  e ?Ka m . . .  o o ecm e  za u n e g o  z a iu u a u , s  a—  W ydział „ S o k o ła 11 ukonstytuował się wybie 
rając jednomyślnie prezesem Towarzystwa Dra Wa- ebetne i litościwe osoby o jakąkolwiek zapomogę.Pod kierunkiem polskiej ksieni klasztor zjednywaj na zysk i pobierający od dłużników hipotecznych | gającym  *do cywilizacyjnych' postępów. (Żywe

I oklaski). ■ tit i i • u  i {Łaskawe datki na ten cel przyjmuje Administra-
Kole l e o d y u m  6 kwietnia. W kopalniach w ę g la |^  a 7 ;7aHn« ^ J

upraszamy Seraing i Flemalle trwa od środy bezrobocie.
, , , - - - -- 1l w""T-'' i (łar nra-anizapv”i l Szanowną Redakcyę o zamieszczenie niniejszego Wczoraj nie pracowano również; strejk nie roz-Świderskiego, skarbnikiem Dra Michała K oya, g o -| W ysoki nastrój religijny, siła woli i dar organ izacyb lozduuY v^^  , -------------------------------------------------------------------------------------- w  i .— i„i„„vJ

wykazywał,komisyi szkolnej, skarbowej, ubiorowej, prawniczej, | mai życia spędzonego w . . inatutnAwi
Obchodowej i komitet ujeżdżalni. żywą i odświeżała się ciągłością stosunków z rodzi- nsty y , - - . . .  inaQ>

—  W „ Z g o d z ie /  Stowarzyszeniu rękodzielników I ną. Niezmierna troskliwość sióstr zakonnych, a żywy I wnwie 4 kwietnia 1895 r
krakowskich, danem będzie dla członków przedsta-1 udział licznych przyjaciół w Pradze świadczył, jaki  7 7 - r  * qj. it. z.*
wienie amatorskie w niedzielę dnia 7 b. m. Program: śp. Ludwika jednała sobie wszystkich serca. Zmarła Dembowski. Ł,os. M ałkowski.
Majster i  czeladnik, komedya w 1 akcie J. Korze-1 była siostrą przyrodnią hr. Celiny ze Śląskich Dębi- 
niowskiego i Piosnka wujaszka, krotochwila w ljck ie j, a rodzoną hrabianki Marceliny Dębickiej za-l 
akcie ze śpiewami Al. hr. Fredry. — Początek ojmieszkałej w Jaworowie. 
godz. 7 wieczorem.

  Sam ob ójstw o. Wczoraj wieczorem około godz.
6 nieznana młoda kobieta usiadła nad brzegiem Wi­
sły na Podgórzu, naprzeciw budynku tamtejszej eks­
pozytury

Telegramy biura koresp.

I p  w . M  X .J W V  p  J

M a d r y t  6  kwietnia. Dziennik urzędowy ogła- 
Isza królewski dekret, mianujący byłego ministra 
robót publicznych Isasę gubernatorem banku hi-1 
szpańskiego.

S a to f iŁ la o lm  6  kwietnia. Król Oskar wraca­
jąc przyjęty został wczoraj przez ludność z entuzya 
zmem. Na wszystkich stacyach witano króla z za- i 
pałem. Na przystrojonym uroczyście dworcu w Sztok­
holmie, oczekiwało 10,000  ludzi przybycia króla,

liur§ krakowski.
Kraków 6 kwietnia.

p łacą:
Za 100 rubli sr. . . 130 50
Za 100 marek . . .  59 50
20-frankówka . . .  9 64

131 50 
60 — 
9 74

S&JKJRSA T B t i M I C U i .
’S&£«s#eń 6 kwietnia. 2 g. 80 mia. po południa.

  Iholmie, oczekiwało iu,uuu mazi przyuyma. e.iui<», i . papiek. opod. .
i W i e d e ń  6 kwietnia. Wiener Ztg ogłasza: Ce-1 któremu aż do zamku towarzyszyły nieustanne j jj, srebrna „ 
sarz sankeyonował projekt ustawy, uchwalony okrzyki: „Niech żyje!“ Kiedy tłum^odśpiewał 1:4

R e p e i r tu a K 1 m leJeM Ieg :©

•d^órzu, naprzeciw budynku tamtejszej eks-j w  b i t o w i ® .  I s a r i  Tanklyonował" j ro je k t^ u s ta w ^  'Ichw IloV y I okrzf  ‘ ‘ « f ;" chhv̂ e w y c h o f f k r ó l \ 3 1  *J/l ko—
policyjnej. Zaraz potem skoczyła z brzegu W niedzielę 7 b. m.: Ciepła wdówka, komedya przez Sejm galicyjski w sprawie zmiany cesar- przed zamkiem hymn królewski, wychodzfl króy Lkoyebam ^tr.-w . 

do" weźbranycłf fal Wisły. Pospieszono natychmiast w 3 aktach Michała Bałuckiego. skiego patentu i ustawy krajowej o wykupme i wraz z rodziną kilkakrotnie na balkon, witany .
z pomocą celem uratowania nieszczęśliwej. Poszuki- W poniedziałek 8 b. m.: Hanusia, marzenie senneIuregulowaniu ciężarów grun owych. Iz ^n uzy zm p nowodu gwałtownego Kepoleońs’
w iTodniosły^ ten skutek, że znaleziono "zwłoki uto- w 3 częściach G. Hauptmanna, przekład M. Konop- W i e d e ń  6 kwietnia Dziennik rozporządzeń S S e l jp a d  n /^ m lv̂  ŵ  Savvfe  ̂ i DrimMu I ' S  .
pionei* wszelkie środki ratunku okazały się bezsku-1 nickiej, oraz Grajek, obrazek dramatyczny w  1 akcie ogłasza postanowienia, dotyczące orgamzacyi armii, podniesień - d o m ó w  mieszkańców w ni- *
te c z il’ C S o  młodei samobójczyni dotąd niezna-|z. Przybylskiego/ | W i e d e ń  6 kw ietnia^C M ara^ud^e ^ s i ę ^ j u t r o |^ z o n o  u s ^ ę e ie  z domów mieszkańców w m

We wtorek 9 b. m
teczue. Nazwisko młodej samobójczyni dotąd 
ne. Jest ona ciemną blondynką, niskiego wzrostu;
ubrana orzvzwoicie w suknię czarną, spódnicę bron-lsna w 4 aktach St. - —. --------------°-- |  , -, - j - ttt- i ■

ziono. Na nogach ma buciki, zapięte na guziki. We-1 N; 
dług opinii niektórych osób, młoda kobieta pocho-1 fach 
dzić ma z Wieliczki. Niektóre szczegóły wskazują,

n • Kohiarze komedva współcze- rano w odwiedziny do arcyks. Franciszka Salva- żej położonych częściach miasta. 4% „ » s

irlament odroczył swoje .
P e t e p s t o u r s  6 kwietnia. Minister Wyszme- 
adzki umarł dziś po północ 
Petersburg* 6 kwietnia

a S r .  a t .

101 70
101 76 
123 49 
101 55 

1095 
404 90 
122 20 

9 68 
5 13 

59 70 
89 35 

123 60 
162 — 
82 10

Angiab&nk............
Uni on . . . . . . . .
Bankverein . . . .
A&oye LSnderbank. 

B kol. Kar. Lud, 
„ a iwowsko- 

ossmiow. 
.  potato. . 

Elbethał . . . . . .
Nosdb§ka . . . . . .
Stastsbalm . . . .
A lpia . . . . . . . .
A&eya tytimfowe . 
ą ® 'sk .. . . . . . .

łioim-A ' T ' . 0 ._n c „u. posiedzeniu Izby deputowanych przedłożenie rzą-| Petersburg b kwietnia.
Najbliższa nowość: Łotrzyca, komedya w 5 ak- P ^  y J ^  lg95 bPdow szesna8?u gradzki umarł dziś po północy.

Kazim,erza Z^wskiego. 'kolei lokalnych z pomocą państwową. Siedm drógl 6 kwietnia. Hr.

Usposobieni© iidflys wyczekujące. 

B e r l l i®  6 kwietnia.

sir. et.
170 60 
831 —
166 — 
285 60 
222 75

387 50 
111 75 
3u6 — 
3675 

443 50 
87 — 

243 75 
130 75

że samobójczyni padła ofiarą nieszczęśliwej miłości. _ .
-  S ły n n e  p rzed staw ien ia  pasyjne w Oberamer-

gau, które ściągają widzów z ^  podnosi; o godz. 7 rano dnia 6 kwietnia stan jego
można obecnie przez cały Widki tydzień w panora P ^  termometru 4-1*6 C. Wiatr zachodni,
mie w Rynku. Widoki oddane są plastycznie 1 wiernie. 1 j . . . . . .  . . .

  Z a tw ierd zen ie  w yboru. Cesarz zatwierdził wy-1 W niedzielę dnia 7 kwietnia: św. Epifaniusza; w po­
bór Augusta Gumińskiego, zarządcy dóbr tłumackich,' niedziałek 8 b. m .: św. Dyonizego bisk

ia dość pogodnie; termometr cd trzy na Austryę dolną, jedna na Salzburg. Przed- tersburg. Przed wyjazdem przyj moc 
-j—7*0 C. Barometr jeszcze się łożenie projektuje dalej budowę siedmiu kolei lo- audyencyi pożegnalnej p rz ^  cara.

Banknoty auste.. . 
Krótki Wiedeń . .

167 40 4'/i'/» Listy polskie 69 50
162 40 Renta włoska . . . 88 25

Banknoty ro s .. . . 219 49 Afee. sustr. kred. . 248 90
Krótka W arszawa. 219 20 Ultimo Ruble . . . 219 50

kalnych” bez pomocy państwowej, a mianowicie,! Londyn 6 kwietnia. W Izbie niższej ośw - 
pięciu w Czechach, dwóch w Galicyi. Razem po-Jczył sekretarz skarbowy ministerstwa wojny 
wstać ma 23 kolei lokalnych w ogólnej długości dali, iż rząd spodziewa się wkrótce przedłożyć pro- 
818*8 kim. Kapitał zakładowy zapewnionym jest I jekt ustawy, na mocy której będzie w możności I

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA
Michał Chyliński*



4 CZAS z Niedzieli 7 Kwietnia 1895.

N a U U  l i i * # j  I I
podług najpraktyczniejszego i najłatwiej­
szego systemu wiedeńskiego: sukien, ża- 
kietek, okryć, rotund itd., oraz wszelkich 
ubiorków dziecinnych, wyuczam z wszelką 

dokładnością.
Uczennice zam iejscow e znajdą 

u mnie umieszczenie i opiekę.
Zarazem wykonywam wszelkiego ro­

dzaju roboty, w zakres toalety damskiej 
wchodzące. (654-6)

Ł . lia tk ie w fc K o w ii  
w Krakowie, ul. Mikołajska 1. 5, I. piętro.

©RAND MAGrASIN ARTYKUŁY GOSPODARCZE. DOMOWE.

O G R O D I I M
kawaler, 30 lat liczący, obznajomiony prak­
tycznie w prowadzeniu ogrodu jarzynnego, 
owocowego, kwiatowego i oranżeryi, który 
6 lat samoistnie prowadził proceder i wy­
kazać się może bardzo dobremi świadec­
twami, poszukuje stosownej posady od 1 
lipca. Łaskawe oferty pod lit. A .  fi£. 7 4 3  
przyjmie Administraeya „Czasu". (743-2-3)

§  Parfumerya S to p e r  G a ile t ,  
IPistaud, Gelle-Fróres 

Atkinson - T h e  C ro w n -  
P e r f u m e r y  L o n d o n ;

Szpilki do włosów, rogowe, 
szyldkretowe - e n  e c a i l l e  

J . p . blond p o le c a  (789-2-io)

Salon fryzyerski
WISKIDA, plac iVlaryacki.

C z e s a n ie  d a m  w e d łu g  
n a jn o w § z y c li  ż u r n a li . f

a
99 AU PRIX FIXE

(Briider Hirsch Comp.)
w  W S B m M I U ,  M., G r a b e n  1 5 .

I¥asa obecnie w najszerszych botach niezbędny żurnal mód, zawiera oprócz wielkiej nadzwyczaj liczby wyborowych 
modeli toalet, honfehcyl, kapeluszy, parasolek, wiele przyborów potrzeby, jak: firanki, dywany, kapy, bielizne męska 
i damską i t. p. i umożebnia Szanownej klienteli łatwy i przyjemny wybór.

Z olbrzymiego, świeżo urządzonego składu wiosennego, polecamy szczególniej jako godne uwagi:

Maga woskowa do zapuszczania podłóg, 
własnego wyrobu;

Masa francuska do posadzek; 
Glazura bursztynowa;
■’arby pokostowe do podłóg;
ICarby lakierowe;
Pokost, Terpentyna, Wosk pszczelny; 
Szczotki do froterowania;
Szczotki do zamiatania;
Szczotki do zamiatania ręczne;
Łopatki do śmieci;
Szczotki i Tacki do zmiatania okruchów 

ze stołu;
Szczotki do wycierania nóg;
Hogóżki żelazne;
Rogóżki kokosowe;
Chodniki kokosowe; JP. (696-3-3)

Chodniki z Linoleum;
Chodniki ceratowe;
Ceraty na stoły:
Przedściófki ceratowe przed umywalnie, 

stoły i t. p .;
Piórka do prochu;
Trzepaczki trzcinowe;
Szczotki i Farby do bielenia;
Szczotki do smarowania;
Ł u g  kamienny, Mydło, Soda, Czernidło 

na blachę;
Pastę, t&yodę i Proszek do czyszczenia 

metali;
Skórki irchowe i Bibułę do czyszcze­

nia szyb;
Tryplę, Kredę, Wodę kwaśną;
S z m i r g e l  w proszku na papierze i płótnie; 

polecają

K U I M  I  F R I E r a M I C H
w Krakowie, Rynek Ł. 33, linia A—II.

Porębski i Zimler
w Mrakowie

Tinlppp i a

WYBOROWY GATUNEK
Pończoch

damskich i dziecinnych
z bawełny Estremadury.

Pończochy z Estremadury tem pewniej 
polecić możemy, gdyż otrzymaliśmy wie­
lokrotne zapewnienie co do trwałości ko­
loru i gatunku, od osób noszących po­
wyższy wyrób. (657-6-12)

iP P - Utrzymujemy również na składzie 
w znacznym wyborze gatunków

P ® Ń C E © C H I
Z BA W EŁN Y  SZW A JC A R SK IEJ 

I F i l  d ’E c o s e .

OGŁOSZENIE.
L. 890. (774-2-2)

Na podstawie uchwały Rady gm in­
nej w K a w ie  z dnia 27go marca 
1895 r. L. 805 rozpisuje podpisana 
Zwierzchość gm inna n a  d z ie ń  1 9  
k w ie t n ia  1 8 9 5  r . p u b li­
c z n ą  l ic y t a c y e  celem ryczałto 
wego oddania w przedsiębiorstwo b u ­
d o w y  k o s z a r  dla jednego bata­
lionu strzelców w Rawie.

Oferty przyjmować będzie przez cały 
dzień w lokalu U rzędu gminnego ko- 
misya licytacyjna do godziny 5-ej po 
południu , lecz tylko pisem ne, niżej 
ustanowionej ceny wywołania w kwo­
cie 215.620 złr. w. a. i zaopatrzone 
we wadyum 10.000 złr. w. a. w go­
tówce lub papierach wartościowych.

W adya po zatwierdzeniu przez Radę 
gminng, jednej z ofert zostanę, zaraz 
w dniu 21 kwietnia b. r. tym, którzy 
się nie utrzym aję, zwrócone, zaś wa­
dyum przyjętego oferenta zostanie za­
trzym ane i ma być do 5 dni do 20.000 
złr, w. a. uzupełnione i pozostać jako 
kaucya dla dotrzymania kontraktu.

W arunki licytacyjne, projekt kon­
trak tu , plany i opis koszar mogę, być 
przejrzane w godzinach urzędowych 
w Urzędzie gminnym w Rawie po­
cząwszy od 8go do 18go kwietnia b. r. 
włęcznie.

Zwierzchność gminna
R a w a ,  dnia 31go marca 1895 r.

Górka.

c. k. sekundaryusza Sr. Schipka uznany za­
szczytnie przez wiele lekarskich znakomitości 
krajowych i zagranicznych, dla swej siłyjleczni- 
czej, gdyż leczy wszelką głuchotę (nie^z uro­
dzenia), szum w uszach, strzykanie i t. d. 
usuwa zupełnie. Nabywać można po 1 złr. 50 ct. 
w aptekach Wiktora Bedyka w Krako­
wie ; Kra Karola Mikolascha wdowy, 
Zygmunta Ruckera spadkobierców 
we Lwowie; Pawłowskiego i Osadcy 
w Czerniowcach; Adolfa Reila w Stani­
sławowie ; Adama Krzyżanowskiego 
w Drohobyczu i Edwarda Kahanego 
w Tarnopolu; Plebana w Wiedniu, 
Stefansplatz 8. Tylko prawdziwy, jeżeli 
flaszeczki mają wyciśnięty napis: „K. K. Secun- 
dar-A rzt Dr. S ch ip ek , W ien.“ Za poprzedniem 
otrzymaniem 1 złr. 70 ct. opłatna wysyłka 
do całej Austryi-Węgier. (130-13-22)

Materye modne, podwójnej szerokości, metr 32, 35, 40, 52 cnt.
Materye modne z jedwabiem, podwój, szerokości, metr 40 c.
Reige z Jedwabiem, podwójnej Bzerokości, metr 65 ct.
,,Alexandrine" modna materya z jedwabiem, podwójnej 

szerokości, metr 95 ct. i złr. 1-50.
Modne materye w paski i małe kratki,  podwójnej szero­

kości, metr 65, 78, 85, 98 ct., złr. 115, 1'35.
Pakłnk czysto wełniany, 120 cm. szerokości, metr zlr. 150.
IWajświeższe modne materye, 120 cm. szerokości, metr 95 ct., 

złr. 1 50, 1 65, 1-90, 2 — do 4-50.
Tricotienne i fonie we wszelkich barwach, podwójnej szeroko­

ści, metr 52 ct.
Indyjski Poule, czysta wełna, podwójnej szerokości, metr 

65, 78, 90 c t ,  1 złr.
Francuskie kamgarny, czysta wełna, 1(0 cm. szerokości, 

metr złr. 130 i 1 50.
i wiele innych gatunków materyj wełnianych, jedwabnych i do prania

Francuski kamgarn, czysta wełna, 120 cm. szer., metr 2 złr.
Angiel. szewiot, 120 cm. szerokości, metr złr. 1-80 do 2'75.
Czarne materye modne, gładkie i w desenie, podwójnej szero­

kości, metr 75 ct. do złr. 3-75.

M a te r y e  d o  p r a n ia
wszystkie za poręczeniem nie puszczają barwy.

Levantine. 78/80 cm. szerokości, metr 26, 30. 35, 42 i 45 ct.
K o w u ść !  Prane, sznurkowa pika, w desenie, 75/80 cm. sze­

rokości, metr 58, 65 i 85 ct.
Atlas-Satin w desenie, 75/80 cm. szerokości, metr 40, 45 i 58 ct.
Prancuskie batysty w desenie, metr 42 ct.
najświeższy 95ephyr, przeźroczysty i gęsty, 75/80 cm. sze­

rokości, metr 35, 36, 45 i 50 ct.
nowość! Jedwabny Zephyr, 76 cm. szerokości, metr złr. 120.

D l a  h o t e l i ,  w ł a ś c i c i e l i  w i l l  i  z a k ł a d ó w :

Istnieją 
od r. 13890. K ąpiele  i z a k ła d  leczn iczy

Kaiserbad w Rosenheim
Odnowione 

w roku 1890.
Wyższa Bawarya

(stacya kolejowa
Monachium- 

Salzburg).
Wielki, odpowiednio urządzony zakład leczniczy, ze szczeg. uwzględnieniem systemu 

Kneippa. Lekarz zakładowy Dr. med. Rernhuber, dawniej lekarz kąpielowy w Woris- 
hoten. Zimna woda. Ścisłe zastosowanie indywidualności. Obok hidroterapii, kąpiele m ine­
ralne, b ło tn iste , solankow e, p iaskow e, s ło n e czn e  i parowe. M asow anie i gim nastyka.

Zakład przez cały rok otwarty. — Całkowity pensyonat z mieszkaniem i kuracyą od 
21 złr. wzwyż. - -  Prospekta i bliższe wyjaśnienia darmo i opłatnie. (332-4-18)

F erd yn a n d  Schweisgut, właściciel.

Piranki koronkowe i story po złr. 1-50, złr. 165, złr. 2'20 
do 10 złr.

Witraże (łasłony do szyb), metr 22, 24, 30, 40 ct. dofzłr. 1-50.
Portyery we wszelkich barwach, połowa do drzwi, 90 c., złr. 1-15, 

złr. 160 do 8 50.
Portyery z najlepszej tkaniny Chenei, cena okolicz­

nościowa, połowa złr. 3 25.
Próbki chodników, materyj meblowych, firanek, koronkowych i witrażów (zasło

na żądanie opłatnie.

Kołdry na lato, nie puszczają barwy, złr. 1-50 i P95. 
Garnitury do łóżek i stołów, kompletne, po złr. 550 , 6’80, 

złr. 7 75, 12-50 wzwyż. j

Angielskie flanelowe kołdry (tylko u nas do nabycia), 
2 metry długie, złr. 3-50.

Dywany gospodarskie, dywaniki przed łóżko, chodniki 
i t. p. po cenach fabrycznych. (439 4 8)

do szyb) na metry,

< ; m . y  z b i ó r  p r ó b e k
m ateryj w ełn ian ych , jedw abnych i do prania, tudzież „illustrirte Modeblatter"

wysyłamy na żądanie opłatnie.

GALICYJSKIE AKCYJNE
TOW ARZYSTW O HANDLOWE

w e  L w o w ie , u l ic a  J a g ie l lo ń s k a  Wr. 3 ,
poleca:

świeże, wypróbowane, przez Stacye doświadczalne ściśle zbadane

I B EBIDOBF8 K-1E

DE HeineRE1N-NICKEL
^EATEjm?

£/V-FN x litego  czystego n ik lu , bardzo trw ałe, n ieszkodliw e zdrow iu, ła tw e
Znak ochronny. do czyszczenia.

Berndorfska fabryka towarów metalowyeh A R T U ft  K R U P P * . Berndorf, N.-Oe.

y| w  W iedniu: I., W ollzeile  Mr. IS, I., Grabcu Mr. II®, I., B ognergasse Mr. I®,
U l., M ariahilferstrasse Mr. 10 i SI. 

w  Budapeszcie: W aitznergasse Mr. 35.

w  Pradze: Grabcu Mr. 37. (441-3-6)

CENNIKI I PROSPEKTA DARMO I OPŁATNIE.

- — i o n a :
Lucernę oryginalną francuską w najlepszym gatunku, wolną od kanianki —  
k o n iczy n ę  czerw oną, gruboziarnistą, starannie oczyszczoną na specyalayeh 
młynkach, zupełnie wolną od kanianki — K oniczynę b ia łą  zupełnie czystą, 
bez kanianki — K oniczynę szw edzką zupełnie czystą, bez kanianki — 
T ym otkę srebrzysto-białą bez kanianki — K aygras a n g i e l s k i ,  f r a n c u s k i  
w ł o s k i  i wszystkie inne traw y pastew ne — Szporek olbrzymi i zwykły —- 
Buraki pastew ne w wypróbowanych najlepszych gatunkach jak : Mamuty, 
Oberndorfskie, Eckendorfskie, Piloty i t. p. — P szen icę, Żyto jare, Jęcz­
mień i Owies wszlachetnych, wczesnych i późniejszych odmianach — 14 u ku - 
rudzę „K ońsk i ząb“, oryginalny amerykański „Virginia" i węgierski — 
K ukurudzę Cinquantino, P ignoletto , Bukow ińską i t. p. — F a­
solę olbrzymią białą, czarną i inne — Groch „Victorya", zielony drobny złoty — 
Lubin żółty, niebieski i biały — W ykę, B obik, Soczewicę A  tudzież 

w szelk ie  inne nasiona po cenach targowych.

I W s a W W r O J K y  s z t u c z
z gwarancyą za ilość i jakość składników.

u e

_ PIERWSZA SCHATTAUERSKA
fabryka sztucz. kamienia bazaltowego, towarów szamot, i kamiennych
€ .  S c łi l lm j» 9 płóczka kaolinowa Winau p. Znojmem

te W iedniu, I . ,  M aysedergasse 4.
Druk z zendrówek na trotoary, wyjazdy, podworce, stajnie i ulice.
Zendrówki piękne i płyty mozaikowe bardzo pięknie wykonane, na przed­

sionki, ganki, kuchnie i sale.
Ziemia kaolinowa, podwójnie płókana, naturalna, biała.
Podwójnie glazurowane rury kamienne w najlepszym gatunku, nasady 

kominkowe, naczynia kamienne.
Ogniotrwałe cegły szamotowe, rury do opalania i ogrzewania w najlep. gatunku. 
Wykonanie kanalizacyj z szteingutu. (612-2-10)

Prospekta i  kosztorysy darmo. —  Z astępcy pp. H. i A. Lorie w Krakowie.

SOU™

| BEZK RW ISTOSĆ, BLADACZKA,
AM ENOHRHOEA,

DYSM ENORRHOEA, ZOŁZY, etc.

PIGUŁKI
z jodkiem żelaza niezmiennym

BLANCARDA
( flakonu 100 pigułek.. 4  »

CEN Aj 1/2 flakonu 50 pigułek 2  2 5
( flakonu syropu 3 »     „ W_ W1II

SPRZEDAŻ H U R T O W A : BLAHCABD A  O*, 40, rue B onaparte , PARYŻ,

R O ST W O R  I CUKIERKI
SCIŚNIONE

BLANCARDA
Newraigie mięśniowe, ból zębów, 

bóle żołądka, gościec, etc., ete.
( F lakon ro s tw o ru .. . .  5  » 

CENAJ 1/2 flakon ro s tw o ru . 2  7 5  
( F lakoa cu k ie rk ó w ... 3  »

K X A 1 .G  J l V A i e i t  n a i s Ł u t a a m t t ą / i i f l i r ,  M ą / m n t g j  
•łko d litny  i najaitniojamy srodeJc 1

P R Z E C I W  B O L O M

W porze influency! uznane są Moratha

StyryjskieCttkierkikrupkowe
jako najlepszy środek rozwalniający śluz przeciw kaszlowi i chrypce (nawet 
zastarzałej); bezwzględnie nieszkodliwe dla żołądka, podniecają nawet apetyt.

Pan mag. farm. Teod. Morath w Gracu. 
Przysłane mi cukierki krupkowe używałem z najlepszym skutkiem w kaszlu, 

chrypce, przewlekłem cierpieniu jamy ustnej i dróg oddechowych u dzieci i dorosłych. 
Nawet w gruźlicy płuc, wysoce rozwiniętej, uzyskałem przez ich używanie ukojenie. Proszę 
o przysłanie jeszcze 3 tuzinów pudełek. (640-4-6)

Trofaiach, 2 lutego 1895 r. Dr. Willi. Łhrlich.
Pojedyncze pudełka po 10 ct. do nabycia we wszystkich aptekach, drogueryach, 
handlach i t. p .; gdzie niema składu, wysyła fabrykant T . M ora th ,  droguista 
w G r a c u ,  5 pudełek opłatnie za otrzymaniem 1 korony. Składnicy poszuki­
wani. Główny skład: 8 . M ittelbach, Krebsapotheke, W i e n ,  Ł, Hoher Markt.

* a leży  uważać dokładnie ua podpis Moratha.
Skład ma w Krakowie E. Heller, w Lwowie A. Hubner, w Stanisławowie Rosenberg.

wyleczenie niezawodne j 
w  dwóch godzinach przez 

użycie Globules S ecre tau a  j 
1 apt. uwieó. nagrodą Środek n ieom ylny, i 
j przyjęty w szpitalach 1’aryzkich. G lobu les ' 

S ec re tan  usuwają wszelkiego gatunku robaki ( 
| u ludzi i zwierząt domowych.

lT T 1 5 7 A P  A Znakomite powodzenie G lo - , 
’ U  W  f i  u  i x .  bules Secretan  dało powód , 
Id o  licznych podrab iam  k tó ry ch  chorzyI 
■ s ta ra n n ie  un ikać  pow inni.

W  Krakowie w apt :
P P . Wiszniewskiego i Redyka

oraz w apt. Trauczyńskiego. (414 2-6)

Wszelkie maszyny rolnicze
między innemi:

J E H E t t A L S T E  Z A S T Ę P S T W A :
Fabryki maszyn król. węgierskich kolei państwowych w Budapeszcie; Locomobile 

i młocarnie, elewatory, parowe wyłuskiwacze do ziarn kukurudzy- 
Fabryki pługów braci Eberhardtów w Olmie n. D.; 1, 2, 3 i 4 skibowe Długi kute 

z czystej stali; ’  ’

Fabryki wag 0. Schember i Synowie w Wiedniu; Wagi decymalue, centymalne dla 
I zboża, bydła i t. d .; (634-10-10)

I w iele innych fabryk pierwszorzędnych.

C. k. aiistr. kolejejpaństw ow e.

~  KONKURS.
Brieflieher Unterrieht

in der 993!

Buchhaltung
Rechnen

von Carl Strell, Professor 
der Handelswissensehaften 
in Wien, /., Bauernmarkt o.
Pfobebrief gratis und franco.

L. 8735. (752-3-3)

ocoA

kaszel, tudzież wszelkie nieżytowe choroby 
pi zew odu oddechowego, krtani, płuc, następnie 
dolegliwości w oddychaniu, zapar­
cie oddechu, astmę, zaflegmienie, 
koklusz i kurczowy kaszel, chrypkę, 
drapanie w gardle, rozpoczynającą się 
gruźlicę usuwają najszybciej oddawna naj­
lepiej uznane, wedle lekarskiego przepisu 
przyrządzone, oraz przez lekarzy polecone 
środki: herbata św. Jerzego, paczka 50 out. 
i proszek nieżytowy św. Jerzego, pudełko 
50 ct. z dokładnym opisem użycia. Skutek 
już po kilku dniach widoczny. Mniej 
niż dwie paczki nie wysyła się, pocztą 20 ct. 
za opakowanie i list frachtowy więcej. — 
Wszystkie zamówienia należy wprost adreso­
wać: St.Georgs-Łpotheke, WlenV/9, 

Wimmergasse 33.
Skład w Krakowie w apt. Ł. Hellera.
Poprzednie nadesłanie należytości przeka­

zem pocztowym pożądane. (27-12-12)

CeJern obsadzenia ^ m i e j s c  t e c h n i c z n y c h
u rzęd n ik ó w  w dziale maszynowym, w okręgu 
podpisanej c. k. Dyrekcyi rucliu, rozpisuje się niniej- 
szem konkurs.

Kandydaci winni wykazać:
1) ze są poddanymi austryackimi;
2) że osiągnęli wiek najmniej lat 20, a nie przekro­

czyli wieku lat 35;
3) że są ukończonymi technikami, a mianowicie, że 

ukończyli wydział budowy machin 
i że posiadają przepisane 2 egzamina państwowe. 
Uwzględniony kandydat otrzyma jako aspirant na

urzędnika miesięczne adjutum w wysokości 50 złr.
Nominacya na urzędnika nastąpi po złożeniu prze­

pisanych egzaminów służbowych z roczną płacą 600 
złr. i kwaterowem wynoszącem n. p. w Krakowie ro­
cznie 240 złr.

Podania, zaopatrzone znaczkiem stemplowym na 
50 ct., należy przy dołączeniu dokumentów wykazu­
jących warunki powyższe pod 1), 2) i 3) wnosić do 
podpisanej c. k. Dyrekcyi ruchu w terminie do 15 
kwietnia 1S#5 r.

C. k. Dyrekcya ruchu w Krakowie.

Skład fortepianów, pianin i harmonium
IW. Barabasza i W. Wawrzyckieffo

w Krakowie, Rynek 13,
SPRZEDAŻ — ZAMIANA -  WYNAJEM.

Przy odpowiedniej gwarancyi na raty. (2315-28 52)

NOWOŚĆ! — P i a n i n o - M a r m o n i u m .  — NOWOŚĆ!
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W y s z e d ł  j u ż  3  n u m e r

HODOWCY KONI.
PP. Abonenci, którzy złożyli roczną 
prenumeratę w kwocie 5  z ł r . ,  mają 
prawo b e z p ł a t n i e  ogłaszać 
sprzedaż lub też poszukiwania kupna

k oni. (633-8-10)
A d m in is tra cja  „H odowcy koni“ 

w drukarni W. Ł. Anczyca i Sp.,
Kraków, ul. Zwierzyniecka.

DLI KOSCIOłOW.
Aparat „Wieczne światło44 (patent 
G u  i I l o n a ) ,  Oliwa do świecenia, 
Kadzidło różne po 80 cn t., złr. 1 '—, 

złr. 1-20, 150  i 2-— złr. za kilogram 
polecają JP . (788 2-2)

H e i m  I  F r i e d r i c h
w Krakowie, Rynek 37, linia AB.

ioss & Ldwenstein,
fabryka bielizny w Pradze, VII.,

r s ^ " s a U 5T ! r S J 3i r a ^i płócien w kraju i zagranicą, a u nas nie odbywa się ż a d n a  c z ę ś c i o w a  s p r z e d a z .
Zarazem polecamy nasz najświeższy

P1 TK IT O W M I KOŁMIFBZ WYKŁABAMY,
łączący w sobie tyle zalet, że wszystkie osoby, szczególniej otyli panowie, nie będą używali żadnych innych kołnierzy, jeżeli go raz mieli w użyciu.

P a t e n t o w a n y  k o l u i e r a  w y k ł a d a n y

nadaje się do każdej, nawet źle leżącej koszuli, prasuje się ła tw o, zachowuje zaw sze^w ój^^erw otny  k sz ta łt, a z powodu gładkiej powierzchni, je s t znacznie trw alszy^ m z w |z e lk ie

C . k .  a u s t r .  p a t e n t  H r ,  6 6 . 6 6 6 .  
K r ó l .  w ę g i e r .  p a t e n t  M r. 1 3 0 9 .

A n g i e l s k i  p a t e n t  H r .  1 9 . 3 0 0 .  
U .  H .  O .  M . M r. 1 9 .8 5 ® .

M A G A Z Y N
Henryka Schwarza

iv Krakowie , ul. Grodzka 13, 
poleca:

S z y r t y n g l
w gatunkach doborowych na bieliznę 
i pościel —  a między innymi znany 

powszechnie „EXCELENT“ 
obecnie po cenach następujących: 

Nr. 1. s itaka  około 39 metrów złr. 13-—
.. * ....................... Wf .. ■■ *8
II 3* II II 37 /2 „  |y I DU

czyli za 1 metr w sztuce 
Nr, 1. 33 V3 ot., Nr. 2. 28 ct. Nr. 3. 20 ct.

(529 6-8)

DO NABYCIA W KAŻDEJ KSIĘGARNI W GALICYI I  W POZNANSKIEM.
S t .

Nasze dzieje w ostatnich 100 latach.
Autor mówi w przedmowie: „Kiedy o wiekach przeszłych przecie cos uczymy się i wiemy, 

„to o tern zapominamy a nie słyszymy prawie nic, co się z nami działo w tym ostatnim, teraz właśnie 
kończącym sie wieku dziewiętnastym. A  przeciez wiadomość to potrzebna i ciekawa. To to, 

"sie na naszej ziemi działo za naszych ojców i dziadów : to  zdarzenia, które me i t e m ,
„na które my sami patrzym y; to  wreszcie obraz różnych kolei, jak ie  nasz naród w 
"stu lat przebywał, kiedy swojej niepodległości juz me miał, a przecie dzięki Bogu i dzięki swojej 
"woli i zasłudze, nie stracił ani swojej wiary, ani swojej miłości ojczyzny, ani swojego języka,

" Uzie/ko starannie wydane, w 8ce, stron. SSffl z 86 rycinami 
34 portretów, 6 widoków i 6 scen Historycznych), w twardej okładce (kar- 
tonowane), z tytułowy kartą rysunku Jf. Kossaka.

Cena za 1  egzemplarz złr. 4*—,  pod opaską złr. 1 * 3 0

HANDEL WIN
jp . pod firmą (655-4-6)

J. talewski
w  K r a k o w i e ,

ul. Grodzica l. 44.
założony w r. 1806, utrzymuje na 
składzie wina węgierskie, austry- 
ackie, francuskie, reńskie i inne, 
oryginalny Cognac i araki francus­
kie, oraz wystałą śliwowicę syr- 
mińską i sprzedaje je w większej 
lub mniejszej ilości, po cenach 

umiarkowanych.
S , o k a I  ś w ie ż o  o d n o w i o n y .

Cenniki bezpłatnie.

wanilia 
vanilji 

'po cenach umiarkowanych

S ^ żna ne

Wszędzie do nabycia.
(753-47 )

Najlepsze czernidło w świecie! 
P E E I h S i S l l B T A  

CZERNIDŁO NA OBUWIE.
C. k .^ ^ fu p rz .

Fabryka zaloż 
1835 r. 

w Wiednia.
K to chce zachow ać 
sw oje obuwie lśnią­
co czarne, świecące 
i trw ałe — niechaj 

kupuje t y l k o
F ern o len d ta
czernidło naobuwie

Wszędzie 
do ii ubycia.

Z powodu naśladowań — należy dokładnie 
uważać na moją firmą (4-15 52)
M T  S t .  Y e r n o l e n d t ! - ! ® !

„ 5  egzemplarzy „ 4*—. . e® » » r so
n n » » -®-*’

W ysyłka za poprzedniem nadesłaniem należytości lub za zaliczką 
Nakład i własność Spółki Wydawniczej dolskiej w Krakowie,

z dostawą 
franco od 40 do 80 ct. 

drożej.

(350-15-50)

g K Ł A D  IA S IO K  i  H E R B A T Y  
rW. Ł E ł W l E ł C M l E l a N j

w Krakowie, ul. Sławkowska 1.10, naprzeciw Grand-Hotelu,
poleca, jak corocznie, nasiona roślin pastewnych, Lucerny oryginalną francuską, 
M-onicayny czerwoną, białą i szwedzką, Esparcetę* Seradelię* ffcuralti 
gatunków najpowszechniej uprawianych, H.ońslti ząt> oryginalny amerykański,

I nasiona wszelkich traw, oraz nasiona leśne, warzywne i kwiatowe. JP. (660 5-5) 
Prócz tego poleca się sfcład Win francuskie!* znanej firmy pp. Schroder 

& de Constans (dawniej S. Thadće w Bordeaux); fiAoniaRi oryginalne kuracyjne, 
w cenie 3 złr. i 4 złr. za butelkę — oraz Herbatę w wyborowych gatunkach po 
złr. 2-30, 2 80, 3 3 0 , 3 8 0 , P e c c o  5 złr., O k r u c h y  złr. 1-70 za pół kilograma.
Ceny umiarkowane, loco Kraków. Cenniki na żądanie wysyła się opłatnie.

S K Ł A D  P O  W  O Z U  W
FELIKSA KACZOROWSKIEGO |

w Krakowie, ul. Smoleńska Nr. 15, 
ma na składzie nowe i używa-1 
ne powozy i Kuczerfaetony po 
eenacłi umiarkowanych. (689-6-6) |

D A R M O  i O P Ł A T N I E
wysyła

Zakład ogrodniczy J. Tenglera * Kralowie,
przy ul. Karmelickiej L . 54, 

cennik nasion warzywnych i pastewnych, 
kwiatów, róż i krzewów ozdobnych.

Poleca również w ie lk i wybór  pięknych 
roślin oraz wieńce, bukiety, ko­
szyki itp. według najnowszych wzorów,

| po cenach bardzo umiarkowanych. (688-6-8)

J P © I M € M ‘ S i ! l £
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BOLESŁAW ARMATOWICZ
JUBILEK

w K R A K O W IE , Rynek główny Nr. 17 (obok księgarni Wgo Friedleina), 
poleca łaskawym względom Szanownej Publiczności swój

M U s a g f a .  ! P a ^ a c © w a a a ę
w y r o b ó w  z ł o t y c h  i  s r e b r n y c h ,

wykonanych podług najnowszych wzorów, odznaczających się trwałością 
i dokładnem wykonaniem. Przyjmuje wszelkie zamówienia i naprawy 
i wykonywa je najstaranniej punktualnie i po cenach umiarkowanych. 
Srebra stołowe do wypraw gotowe na składzie. Złoto, srebro i inne kosz­

towności kupuje lub przyjmuje w zamian, j p .  (755-3-10)

(o. p. Zassów, st. kol. i tel. Czarna) rozsyła za pobraniem pocztą lub koleją:
Nasiona i sadzonki leśne: Jodłę , modrzew, sosnę zwyez. i czarną, św ierk, akacyę, buk, 
brzozę, cierń Chryst., g rab , jarząb, jawor, jas ion , k lon , krategus na żywopłoty, olchę czarną, 

orzech włoski i czarny, różę, wiąz i żarnowiec.
Drzewka ogrodowe: Prócz starszych wyżej wymienionych, także: Cis, cyprys, jodłę amer., 
sosnę ameryk., dąb czerw, dziczki gruszek i ja b łe k , kasztan zwycz. i jadalny, lipę, morwę białą, 

platan, sumak-bożodrzew, topolę osikę, srebrną, kanadyjską 1 wiąz.
1 Krzewy. Akacyę krzew ., agrest, bez lilak i biały, cytus, jałowiec p iram ., liguster, leszczynę 

/ I  r \ XXTXTVI Q l O / i l  CI I zwycz. i purpurową, machoń, porzeczkę, różę, spireę, tulipowiec, tuję, truszczelmę i wrzos.
11 d l  d l i  U O  W  V I l d j J l j t l c l  Rośliny pnące: A kebię, aristolochię, bignom ę, clematis 4  odmiany, penp lokę, wino dzikie

I i szlachetne. — Cennik odwrotną pocztą opłatnie. (763-3-8)

ohznajomiony z handlem t o w a r ó w  
ż e l a z n y c h ,  znajdzie zaraz umiesz 
czenie w handlu 'T o m .  © Ó re c *  
k i e g o  w K r a k o w i e .  (740-3-3)

najpiękniejszy w iirakowie lo 
kal na cukiernię wraz z ogro 
dem frontowym i osobną salą 
bilardową, w najprzedniejszem miej­
scu miasta przy plantacyach, gdzie dziś 
cukiernia p. Roszkowskiego.— Wiadomość 
u właściciela domu przy P l a c u  Szcze-  

[ p a ń s k i m  pod L. 3. (779-4-4)

1860. 
/ IP.AP.M> 

/ C.nerep6yprv?'
f v f i v ' i f i ' v v f f  n

P r o s i ę t a
do chow u,  rasy Yorkshire (dużej),! 
6- i 8-tygodiiiowe — wieprzki po 15 złr., 
loszki po 10 złr. — są do s p r z e da n i a  
w Polance, p. Skawina. (724-3-8) |

W y b o rn e  w ę d lin y , b u lio n  
i c i a s t a  d o m o w e .

Szynki sposobem francuskim 85 ct., szynki I 
westfalskie złr. 130, polędwice w peche-" 
rzach złr. 1-20, ozory wołowe 90 ct., gło­
wizna zwijana 85 c t., salceson, kiełbasa, 
kiszka pasztetowa 75 c t.; bulion z drobiu 
I. sorta 6 złr., II. sorta 4 złr. — wszystko 
za 1 klgr. — dostarcza Zarząd dworu Patia- 
tycze, poczta Sądowa Wisznia. (549-6 8)

Handel pod firma

J. Z a p l a t a l s k i
w Krakowie, Rynek główny, 

linia A —B. (85 2-)

Główny [skład kaloszy
rosyjskich i amerykańskich

we w s z e l k i c h  f a s o n a c h .
Na sezon letni poleca w wielkim wyborze:

Mrawaty w najmodniejszych fasonach;
Hękawiczki angielskie „ glacó“ oraz „fils d’ecosse“ ;
Parasole „Graciosa“, Bieliznę męską oraz Dra Jaegera; 
Obuwie z jasnej skóry „Ławn Tenis“ na gumowych podeszwach; 
wszelkie Przybory podróżne: Kufry, Walizki, Torby, Necessairy, 

Paski do pledów i t. p.;
Karty do gry F. Piatnika i Synów.

W I I A  W Ę G 1 E E § M 9 E .
Iflegyalajskie obyw atelskie.........................................4 litry  lub 6 butelek zł*. 8-—

„ pańskie..........................................................4 » , «  „ „ 3*50
,, prima „    . . . 4 „ „ 6 „ „ 3*30
,, samorodne szlacheckie starsze 4 „ „ 6 „ „ 3*—

T o k a j s k i e .............................................................................. *  „ „ ® » n
Szegszarder czerwone ....................................................... n n ® n » ®*—
Krlaraer ,,  4 „ „ 6  „ „ 8-50

J. P. Wielki wybór wszelkick win węgierskicH. (756-3 6)
W o r y g i n a l n y c h  b e c i k a c h  z n a c z n i e  t a n i e j .  "tŚ®

Maurycy Weindling, Kraków, ul. Floryańska L. 41, w domu mistrza Matejki.

W

L  L U S E R A  p l a s t e r  d la  tu r y s tó w .
Pewnie i szybko działający środek 
na odgniotki, odparzenia, t. z. J  
twardą skórę na podeszwach ^
' p iętach, na brodawki i Jr  >i. . . .  j—  . -------------------•. Liczne

podzięko­
wania są  do 
przejrzenia 

w głów. składzie 
rozsyłkowym:

L Schwenk’s Apoth.
M e t d l i n g - W i e n .

prawdziwy, jeżeli każdy 
opis użycia i każdy plaster ma o- 

bok umieszczony znak ochron, i pod­
p is ; dlatego należy na nie uważać i nic 

niewartające naśladownictwa odrzucać.

wszelkie 'inne twarde 
narośla skórne, 

Skutek poręczony „ 
Do nabycia

w aptekach
(37-144-

r

g S  g ś  g  * * -2 2 "  Spś ^ 3  a fi- 3.2 2. itr? 6  te O •- s

. £  ..-03 rd  y i  . . .

w-o 25 g 

M „-3

M o S -ah tf oM lSaj-aJ

TARNOWIE J . Niesiołowski, w STANISŁAW OW IE Dr. Beill.

W iedeńska
kasza owsiana,

I
W iedeńska

mąka owsiana,J

Najtańsze i najlepsze oparkanienia
z cynk. stal. kolczast. drutu do parkanów
tudzież wszelkie inne gatunki cynk. i smołowanych 

drutów do parkanów, dostarcza firma 
WriedricH ESrnrao Andriera48 fSffiihme. 

SSrncH ». d. Hfitar, Steiermark. 
Pudlingarnia i fryszerka, stalownia Martina, walco­
wnia żelaza i druciarnia, fabryka sztyftów drucia­

nych i nitów. (812-30 50)

cesarski jęczmień perłowy, 1 
łuskany, zielony i biały |  
groch cukrowy, soczewica, ” 
zea, sago, tapioka, grysik 
ryżowy, kasza tatarczana 
julienne, mąka ziemnia­
czana, ryżowa, grochowa, 

hreczana, tatarczana.
Wszystko w paczkach po 

500 gramów.

Pranie n ie  spraw ia przestrachu!
y t g i o

^ d r z y p

Używając

pierze się 16© satirU Hieliaoy w pół dnia bez skazy, 
czysto i pięknie. Dielizna utrzymuje się dwa razy 
tak długo, jak przy kaźdem inneui mydle.

Używając

Nasza kasza owsiana, bardzo de­
likatny i smaczny wyrób, wzmacniająca 
zdrowie i posilna, czyni ciało silne w mięś­
nie i odporne i zastępuje zupełnie poży­

wienie mięsne.
Nasza mąka owsiana, je s t wedle 
ogólnie wypróbowanego lekarskiego o- 
rzeczenia, najlepszym i najtańszym środ­
kiem pożywnym dla dzieci i chorych. 
Pocztowe paczki sortowane wysyłamy 
po 2 złr. 50 ct. opłatnie wszędzie w te 
strony, gdzie jeszcze nieistnieją składy. 

Kollgerste- u. Sckiilerksen- 
Faluite

Briider Hirschfeld &  Co.
Wien, II . (29-20-24)

pierze się Hieliznę tylko raz, nie ja k  zazwyczaj trzy
«T:ir4 n i u  nnh>«0 lin { A  a liA n n iD  n r n i i  H ZPzntltfl"

Oszczędza się
Zupełna nieszkodliwość potwierdzona świadec­

twem c. k. sądów, rzeczoznawcy p. Dr. Adolfa Jollesa.
|^ *  Do nabycia we wszystkich większych 

kundlach kolonialnych i spożywczych, tudzież 
w 4. Wiener Consumverein i I. Wiener Haus- 
frauenverein. (628-1-)

Główny skład w Wiedniu, I., Renngasse 6.

IZIÓŁKA PIERSIOWE
Wr. S I l B U M e E K A .

Jedyny środek przeciw uporczywym ka 
I tarom, kaszlowi i  t. p.

Pakiet 30  c t . ,  za stempel i opakowanie na 
prowineyę o 10 ct. więcej. (2196-54-)

D o  n a b y c i a  w  aptece „pod złotą głową 
IA E H O Ł 1 M  RKIPJBRA w Krakowie.

O d  r o k u  1 § 6 8  używa się z najlepszym skutkiem

Bergera leczn. M Y D ŁO  SM O Ł O W C O W B
wypróbowane na klinikach i przez wielu praktycznych lekarzy, nietylko w Austryi-W ęgrzech, 
lecz także w Niemczech, F rancyi, R osyi, państwach bałkańskich, Szwajearyi i t. p. — przeciw 

chorobom skórnym, szczególniej przeciw

W S Z E L K I M  W Y R Z U T O M  S K Ó R N Y M .
Skutek  mydła smołowcowego B ergera, jako higienicznego środka dla usunięcia łupieżu z głowy 
i brody, dla czyszczenia i odwaniania skóry, je ś t również ogólnie uznany. —
Bergera mydło smoło wco we zawiera 4#/. smoło wen drzewnego 
i wyróżnia się znaeznie między wszelkiemi innemi mydłami smołowcowemi w handlu.
Celem ochronienia się przed fałszowaniem* należy żądać wyraźnie Ber­
gera mydła smołowcowego i uważać na wydrukowany obok znak ochronny.

W uporczywych cierpieniach skórnych używa się zamiast mydła 
smołowcowego skutecznie

B e r g e r a  m y d ł a  s m o ł o w c o w o - s i a r c z a i i e g © .
Jako  łagodniejsze mydło smołowcowe do usunięcia wszelkich MŁECSBYSTOŚCI 

CERY, na w yrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako  niezrównane mydło do mycia 
i kąpieli dla codziennego użytku służy, zawierające 3:r/o gliceryny i pachnące,

B e r g e r a  g l i c e r j i a o w e  m y d l ’© s m o ł o w c o w e .
Gena sitak i każdego gatunka 35 cnt. z opisem użycia.

Z innych mydeł Bergera poleca się następne, zasługujące na uwagę: Mydło hen- 
zoowe dla udelikatnienia cery ; mydło boraksowe przeciw w ypryskom ; mydło karbo­
lowe do wygładzenia cery i blizn po ospie i jak o  mydło odw aniające; mydło ichthyolowe 
na czerwoność tw arzy; Bergera igliwiowe mydło do kąpieli i igłiwiowe mydło 
toaletowe; Bergera mydło dla małych dzieci (35* cent.); mydło piegowe 
bardzo skuteczne; mydło tanninowe przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów; mydło 
do zębów, najlepszy środek czyszczenia zębów. W zględem wszystkich innych mydeł Ber­
gera zwracamy uwagę na broszurę. Należy żądać zawsze mydeł Bergera, gdyż istnieją 
liczne naśladowania bez skutku.

Fabryka i główna rozsyłka: G. Heil & Comp. w Opawie,
| odznaczona dyplomem honorowym na międzynarodowej wystawie farma­

ceutycznej w Wiedniu 1883 roku.
Składy w Krakowie m ają pp. ap tek a rze : W. R e d y k , A. R e ife r, J . Lesikowski, 

F. Gralewski, £ . Heller, Rosenberg, K. W iszniewski, G. Otowski, J . T rauczyński, R. W ilczyński, 
w Wieliczce B. Miczyński; w Bochni M. G atty ; w Tarnowie J . Sokalski, L. Frauenglas; 
w Rzeszowie A. K arpiński; w SIowym Sączu R. Jakubow ski, W. F ilipek; w Starym Są­
czu Fiałkow ski; w Chrzanowie F. W łocki; w Oświęcimie A. Polaczek; w Kywcu 
D. Matula, L. Graff; w Sędziszowie J . Jaśkiew icz; w Jaśle R. Palch; w Wadowicach 
J.'M acudzińsk i; dalej we wszystkich aptekach galicyjskich. (658 3-24)

g  PIERWSZY AUSTR. SZLĄSKI HANDEL NASION g
S  pod firmą

Alfred Basil w Opawie x
ZAŁOŻONY W  ROKU 1857, "

poleca:
w  n a s i o n a  l e ś n e  n a  ł ą k i  i uprawy n a  k a r m ę ,  n a s i o n a  
w  b u r a k ó w  p a s t e w n y  c l i ,  o r y g i n a l n ą  f r a n c u s k ą  
5  l u c e r n ę ,  wszelkie n a s i o n a  k o n i c z y n y , n a s i o n a
^  g o s p o d a r c z e  i l e ś n e  za poręczeniem prawdziwości, czystości

i siły kiełkowania. 
ffiSy* ' Cennik na żądanie darmo i opłatnie. (62 32-40)

I b o t t o o o t X M ]BBlirB ^ y ^ r w  l i  IWf SF Bil



6 CZAS M Niedzieli 7 Kwietnia 1895.

Przy z l l i ż a i p j  się wiośnie
zawiadamiam Szanowną Publiczność, iż 
na żądanie z a k ł a d a m  ogrody, parki 
i skwery, oraz w y k o n y w a m  projekta 
na takowe. O b e j m u j ę  urządzenia wio­
senne ogrodów; jaKoteż d o s t a r c z a m  
potrzebnych drzew, krzewów, róż, rozsąd­
ków i t. p. po cenach jak najniższych.

J ó z e f Zamorski, (661-6-8) 
OGRODNIK ARTYSTYCZNO-HANDL. 

Półwsie Zwierzyniec I r .  24.

W o j e l e e l t  U w i n ę l i ,
r z e ź b i a r z  w Bochni ,

odznacz, medalem na Wystawie kraj. pow.
we Lwowie 1894 r., 

poleca się do wykonywania wszelkich ro­
bót rzeźbiarskich z drzewa, kamienia, mar­
muru, gipsu i wapna kidraulicznego. Wy­
konywa figury św., ołtarze, cyborya, fere­
trony, stacye Męki Pańskiej, Boże groby 
i t. p. do kościołów; tudzież sztukaterye 

do kamienic.
Wszelkie roboty kamieniarskie, jakoto: 

pomniki, grobowce, figury przy drogach, 
oraz wszelkie odnowienia i reperacye po 
najniższych cenach. (502-6-10)

Ważne na obecny sezon 
Franciszek Cużydło

Kraków, F ilia : Przemyśl,
Sukiennice 27. ulica Kościuszki 7.

poleca swoja jedynie cbrześciańskie, 
obficie zaopatrzone

m W Ł i A W W
sukna, kortów, kamgarnów, szewiotów kra­
jowych i zagranicznych; oraz wielki wy­
bór miltonów, doskinów, trykotów na wszel­
kie ubrania, za metr (począwszy od złr. 1‘50); 
jakoteż materye do konnej jazdy; sukna 
liberyjne, bilardowe i na biurka; kamizelki 
jedwabne i pikowe, oraz wszelkie dodatki 
krawieckie po najtańszych cenach. 

JP. (530-10-10)

B O l i  Z Ę B Ó W
każdy i n aj s i l n i e j s z y  usuwa natychmiast i na- 
zawsze słynny „L IT O M * * , gdy ż a d e n  im iy  
ś r o d e k  niepomoże. Flakon 40 i 60 ct. u p. Ę .  
H ellera (daw. E. Stockmara) apt. w Krakowie.

(i-G-ió) _______

D rugie p ię tro
5 - —© p o k o i ,  p r / e t l p o k ó j  
i  lu u c lm ia  p r z y  u l .  © r o d ® -
k l e j  i i .  8 0  naprzeciw kościoła św. 
Idziego, od 1  I t p c a  do wynajęcia. 

(777-2-3)

IZ
MAGAZYN SUKIEN 

i konfekcyj damskich
w Krakowie, ulica Floryańska, 

Nr. 6,
otrzymał świeże oryginalne modele zagra­
niczne na porę wiosenną, podług których 
wykonywa łaskawe zamówienia dobrze le ­
żącym krojem francuskim, jaknaj- 
staranniej i * wsaelteą dokładnością 
w czasie ściśle oznaczonym, niemniej po 
cenach nader umiarkowanych, tak z mate- 
ryj własnych świeżo sprowadzonych, jak 

z dostarczonych.
Na łaskawe zamówienia z prowincyi wy­

starcza przesłany stanik ra  miarę, długość 
spódnicy i objętość w biodrach, zaś na 
peleryny i rotundy jej długość i objętość 
w szyi. (651 6-8)

Amazonki krojem angielskim.

J e d y n a , n iezaw odn a
Trucizna na myszy 1

przewyższa wszystkie dotychczas w tym celu 
używane. Działa trująco tylko na gryzonie 

(glires), jak  szczur, mysz, królik ltp.
Dla ludzi, jakoteż zwierząt domowych, jak 

pies, kot, drób itp. nieszkodliwa.
Preparat mój jest w stanie suchym, spro­

szkowanym, nie podlega zepsuciu, zastosowa­
nie jego proste, skutek zdumiewający.

Wysyłki w puszkach, opatrzonych sposobem 
użycia, po 80, 60 cnt. i 1 złr., pocztą o 10 ct. 
więcej, uskutecznia odwrotnie za pobraniem 
S k ła d  i l a b o ra to r iu m  prze tw orów  chem icznych

J a s ia  m ic lu i i f e a
magister farmacyi w BOCHII.

Składy w K r ak o w ie : Reim i Friedrich A—B, 
apteki: F. Gralewski, Gr. Otowski, A. Reifer,
A. Siedlecki, F. Zopoth i Spółka droguerya; 
w Niepołom icach  M. Reichenberg apt.; w S o ­
kalu H. Wohl apt.; w W a ręź u  K. Wojda apt.

(684-5-20)

z c z u r y

m m K M  M A R Y I  P B A U S S
w w  w ^ w ssmf c n w i  «. m val.. A m m y  S ,

POLECA NA WIOSENNĄ I LETNIĄ PORĘ W  WIELKIM WYBORZE:

łfnnoliiC70 narvclzio — okrycia -  żakiety — peleryny -  płaszcze — 
IVajJClUo&C jictl J fom G  kostiumy ang. do podróży —  s z l a f r o k i  —  m a t i n e t y  —
bluzki jedwabne, w eł. i batystowe — kalki — kołnierze koronkowe — kołnie­
rzyki batystowe z mankietami — żaboty — ©paski na szyję i boa koronkowe — 
wełenki — wstążki — koronki — bafty jedwabne, złote i srebrne — 
obrania jaittowe i pasmanteryjne — gorsety paryskie i wiedeńskie. (764 3-25)

P n i m a 18-letn ia , władająca języ­
kiem polskim i niemieckim 

w piśmie i mowie, z uczciwej rodziny, obeznana 
z wszełkiemi kobiecemi robotami ręeznemi, po­
szukuje w Krakowie lub w okolicy stosownej 
posady jako bona do małych dzieci, jako towa­
rzyszka starszej pani lub t. p. Więcej uważa na 
łagodne obejście niż na wysoką pensyę. Zgłoszenia 
przyjmuje pod. adr. J. Buda, Herrenschneider 
ITreistadt, Ost. Schl. (739-3-3)

TRAWA MIODOWA
(Holcus lanatus) 

nasienie świeże i pewne na grunta suche lub mo­
kre, zupełnie liche, na pastwiska wyborna roślina 
raz zasiana trwa kilka lat. Jeden koirzec wraz 
z workiem kosztuje X z®r. w. u., przy zaku- 
pnie naraz 1® feorey dodaje się korzec bepła- 
tnie. Zamówienia uskutecznia J. Bulsiewicz, 
skład nasion w Bochni. (394 16 20)

i

ZAKŁAD WYRÓB O W
RYMARSKICH I SIODLARSKICH

sgseara
u l  ś w  T o m a s z a  N 2 .2 0 .

poleca swój Magazyn zaopatrzony w wielki wybór gotowych uprzęży, dzwonków do sanek,
jakoteż wszelkich przyborów do podróży i t. p.; jp.(639-4 so)

oraz p o d e j m u j e  s i ę  w s z e l k i c h  r e p e r a c y j ,  ręcząe za r z e t e l n e  i p u n k t u a l n e  wykonanie.
MA NA SKŁADZIE UŻYW ANE ZAPRZĘGI.

Zamówienia zamiejscowe uskutecznia na czas umówiony i wysyła takowe jaknajspieszniej.
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Tylko w takich flaszkach. 
Uwaga przeciw naśladowan. t.

M P,,.11:3 ,1:3 . ni'
a S S lte

(605-3- 19)

największy wybór lamp po cenach bez konkurencyi tanich.

W . B A Z E S
w K ra k o w ie , R ynek  g łó w n y  L. 35

(K R Z Y S Z T O  FO R  Y )

Skład fabryczny szkła, porcelany, lamp i wszelkiego rodzaju 
flaszek „Akcyjnego Tow. dla przemysłu szkła dawniej Friedr. 

Siemens" w Neusattl-Elbogen i Dreźnie,
poleca swój

bogato zaopatrzony skład l a m p ,  Ś w i e c z n i k ó w  i p a j ą k ó w  z pierwszorzędnych firm 
zagranicznych, szczególnie zaś wielki zapas i wybór obecnie tak ulubionych l a m p  S t o j ą c y c h  
(Standerlampen) i słupowych z palnikami najlepszej konstrukcyi, tańszych niemal o 50°/0 jak

z wiedeńskich fabryk.
Towary majolikowe i bronzowe i t. p. od najtańszych drobnostek do najozdobniejszych 

przedmiotów; oprócz towarów powyżej określonych, posiada Magazyn wielki zapas towarów słu­
żących do codziennego użytku, które sprzedaje po cenach możliwie najniższych i tak n. p.

szklanek gładko CI •  19 nożyków z trzonka- OH «
Ifc szlifowanych OH* w. i £ mj malnllkowemi .mi inajoiikowemi

do farbowania siwych włosów,
EK' A. Manilskiego,
częściowo w W ie U n f u ,  X. Miis i i t n e r s l r .
9)9, hurtownie IX I/9  K rd M e r g e r ia n d e  S .

  (719-2-20)
Ekstraktem tym, który wyrabiany je st z zie­

lonych łupin orzecha włoskiego, najłatwiej i 
najpewniej farbować można siwe włosy na ko­
lory: blond, sza tyn ,  b runa tny  i c z a rn y ;  nada­
jąc włosom najdalej po 15 min. kolor właściwy, 
tak, że kolor ten przy myciu nie schodzi.

I f lakon e k s t ra k tu  o rzechow ego . . zł. 3'— 
7a » i) ii ii 150

I s ło ik  pomady o rzechow ej  . . .  „ 2  —
Va ji j, - - * n I

I flakon olejku o rzechow ego  . z ł .  2 '— , I —

Składy w K r a k o w i e  mają: W . F en i 
kupiec, H o n s t a n ty  W is z n ie w s k i  aptek.

i

CSarssitur stołowy z fajansu francys. 
albo porcelany, z deseniem, zawierający

40 sztuk zł. 14
12 prolitek

gładkich 36 0.

Uaruitur do mycia z fajansu fraucu* 
«kiego albo drezdeńskiego

zł. 3-20

19 muszli prawdzi- 
\C, wyeh do Cft n 
pasztecików

Talerze porcelanowe 
z deseniami gustow- 
nemi, nie zmywaj ą- 

cemi się:
płytki. . . 12 ct.
głęboki . . 13 „
deserowy . 9 „

||I2 i i l u k a n c k  Ą .O il  
k o l o r .  r t . T ' O U

U t a r n it u r  z  sz b < fa  c z y s le g '©  z  ©!>» 
w ó d k ą  m a t o w ą ,  z a w i e r a j ą c y :  

I S  szklanek do wody,
1 2  kieliszków do wina,

1  karafkę na wodę,
1 karafkę do rumu,
2  kieliszki do wódki, zł. 3-20

|I2 soiuiczek Cfj n 
małych . OU u.

12 filiżanek do her­
baty z prawdziwego 
fajansu francuskiego 
niezrównanej trwało­

ści Z - ł .  Sg*®4.

rzniętych pod- 
staw ek p . 7 f j n  

uoże i w idelce ■ U

1 sto lik  bam buso­
w y z płytą francuską, 
deseniowaną, 35 centirn. 

średnicy, z ł. 3*50.

G a r n i t u r  s t ó ł .  p@ rc. z  d e § e n i e m  
I l i e z n i y w a j ą c y m  S i ę ,  zawierający: 

I S  talerzy płytkich,
© „ głębokich,
& „ deserowych,
I  półmisek długi,
1  „ okrągły,
i
1
1
l

salaterkę, 
kompotierkę, 
sosierkę, 
wazę, zł. 6-40

Urządzenie kuchenne zaw ierające  
sztuk , m iędzy innem i:

1 m ło tek  porcelanow y,
a w a łek  „
1 cedzidło „

i t. d. zł. 3-80
Garnitur porcelanow y do herbaty  
z ład n ym  deseniem , zawierający:

6 filiżanek,
1 cukierniczkę,
1 m iecznik , 7j  O'Qf)
1 czajnik ,

Przy zakupnie wypraw ©raz urządzeń hotelow ych i  restaura­
cyjnych odstępuję rabat; również udzielam  aia w ypłaty osobom m nie 
znanym bez doliczenia nadwyżki. j p .  (464-13-20)

35l Największy wybór lamp po cenach bez konkurencyi tanich.
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H o  n a b y c ia  w  k a ż d e j  k s i ę g a r n i :

St. Koźmian. „RZECZ 0 R. 1863.“
Tom I broszurowany złr. 2 * 5 0 ,  w oprawie złr. 3*—

« U  n » 3 * — ,  „ „ „ 3 * J O
III 3 * 5 0 , 4 * —

Całe dzieło „ „ 9 '— , „ „ „ 1 0 * 5 0
Wydanie na papierze holenderskim (in 4-to) złr. 34, 

w bogatej oprawie a Tantiąue (pozostaje tylko 10 egz.) złr. 3 3 .
Nakład  SPÓŁKI WYDAWNICZEJ POLSKIEJ w KRAKOWIE, Rynek,

Pałac Spiski. (458-14 50)

Vylko prawdziwe szlachetne 
kamienie w oprawie:

GRANATY, AMETYSTY, TOPAZY, MOLDAWITY, 
AGATY itp.

C Z E S K A  AJEJYCYA  
Ferdynanda Hoffmanna w K rakowie, w Suk iennicach

H r .  1 7 .  (793-86-)

„Szczawnicka woda“
z e  z d r o j ó w  J ó z e t i n y  I M a g d a l e n y ,
s i l n i e j s za  od wód Emskich, Sełterskiej, Bilińskiej 
i Gieshiiblera, skuteczna w przewlekłych katarach 
p ł u c , w długotrwałym kaszlu i astmie, w cierpie­
niach wątroby i hemoroidalnych, oraz narządów mo- 
czopłciowych przy wytwarzaniu się kamienia w pę­
cherzu i nerkach, w niedokrewności i t. p.

SKŁADY zaopatrzone w św ieżą wodę są u pp. 
M . W i s z n i e w s k i e g o ,  W e n t z l a  i C to ld -  
w a s s e r a  w K r a k o w i e ,  oraz 1ST. 'I1 rassn ta  
w S a r n o w i e .  (568-mo)

motor nattowy „ H e r c u le s 44
(stojący, leżący lub przewoźny, 

zwykłą naftą od lamp niezawodnie bezpiecznie pra­
cujący, zużywa nafty na godzinę i siłę konia około '/, litra. 

Pompy na wszelkie cele, pompy parowe, pompy odśrodkowe, 
pompy budowlane, podwórzowe i gnojówki.

  Kosztorysy darmo i  opłatnie.
L a m g ' e m s i e p e i i , ,

sp ec y a lne  fabryki
w M agdeburgu, Bu ek au , Petersburgu. —  Filie w  Berlinie, 

M annheim, Moskwie, Rydze.
FILIA w  W I E D N I U ,  V I . ,  M arialiilfevgtrasse A r . 1 9 .

P e łn o m o cn ik ;  HENRYK BRIX. (20-5-6)

Pranie zapomocą powietrza!
Niezaprzeczonym jest faktem, że rzadko który wynalazek z powodu swych praktycz­

nych zalet tak szybko wszędzie stał się ulubionym i wprowadzonym, jak

patentowana ręczna maszyna do prania
Undine.66

Niestety, następstwem tego je s t, iż z powodu osiągniętych znacznych wyników stara 
się zazdrosna konkureneya omamić publiczność naśladowaniami. Mimo wszelkich jednak usiło­
wań nie można stworzyć lepszego, pojedynczego w manipulacyi i trwalszego przyrządu, niż 
jest Kndine.

Uprasza się Szan. Publiczność we własnym inte­
resie , ażeby przy zakupnie ręcznych maszyn do 
prania uważała na szyldzik z Ńrern patentu i bie­
żącą liczbą sztuki. — Tylko te przyrządy są praw­
dziwe i dobre do użycia, w s z y s t k i e  inne* naśla­
dowania mniejszej wartości.

Sindine (pranie zapomocą powietrza) czyści bie­
liznę naciskiem powietrza bez trudności i najmniej­
szego uszkodzenia bielizny.

Najużyteczniejszy przedmiot do używania w każ- 
dem gospodarstwie domowem.

BJndiiee jest do nabycia we wszystkich lepszych 
handlach tego rodzaju po 3 złr. 50 ct. (422-8-26)

U N D I N E
o r . U.  P A T E N T  J - S i ł  : 

J . E . P R E G A R D I E N & C I E
CESELLSCHAFTH1TBESC HRAN KTE 

. . H A F T U N G  
K O L N -D E U T Z

WSKAZÓWKI DLA PALĄCYCH PAPIEROSY.
Kto ceni swe zdrowie, ten powinien być oględnym 
i wybrednym nawet w wyborze tutek cygaretowych.

Jak można ocenić dobroć tutki cygaretow ej?
1) Dobra tutka cygaretowa nie sprawia w ustach goryczy, pieozenia 

w krtani i na języku, suchości i drapania w gardle, wreszcie nie pobudza do 
kaszlu.

2) W  czasie palenia, bibułka powinna nadzwyczaj mało naoiągaó tłuszczem 
i nieczemieć, jeżeli tytoń jest włosisty i niezbyt wilgotny.

3) Spala się ró w n o  z tytoniem, zaś p o p ió ł ty to n iu  powinien byó j e ­
d n osta jn ej b arw y  p o p ie la te j  a nie pokryty cza rn ą , ż y w ic o w a tą  warstwą 
zw ę g lo n e j b ib u łk i.

4) Nie powinna być zbyt cienką i przeźroczystą, tylko przeświecającą, 
a w dotknięciu palcami wilgnąć, bo zawiera CELLULOZĘ (drzewo) i glioerynę. 
Te spalając się, odurzają, i wywołują krztuszenie się, pieczenie w ustach, krtani 
i na języku.

Powyższe próby oparte na naukowych i ścisłych badaniach chemicznyoh 
i fizycznych, oraz na doświadczeniu, wytrzymują Tutki cygaretowe fabryki

„NORIS" W KRAKOWIE.
Palący papierosy winni odrzucić tutki nieklejone (maszynowe), bo te zawsze 

zawierają c e llu lo z ę . Celluloza spalając się wytwarza dym o własnościach cza d u  
i ten właśnie zatruwa organizm. Tylko z bibułki zawierającej c e l lu lo z ę ,  można 
robić tutki nieklejone.

Od czasu istnienia fabryki „Norisu, każdy palący papierosy jest rzeczo­
znawcą. — Nie kupuje bowiem tych tutek, które mu zachwalają lub narzucają,, 
lecz te, które posiadają własności podane przez fabrykę „Noris“.

Pewną gwarancyę za z n a k o m ite  i r z ec z y w iśc ie  d o b r e  tutki oygąre- 
towe z prawdziwej bibułki „Le Houblon“ daje fabryka „Noris“.

Przy zakupnie należy wyraźnie żądać tutki „Norisu i pilnie baozyó, c z y  
na pudełku jest marka ochronna „Łabędźu.

Dla robienia doświadczeń porównawczych z innymi wyrobami, fabryka 
„Noris“ przesyła na żądanie okazy swych tutek. Podane wskazówki oparte na 
doświadczeniu i ścisłych badaniach naukowych, dają zupełną rękojmię prawdzi­
wości wyż podanych pewników.

Tutki „ N o r is“ utrzym ują na sk ła d z ie  trafiki i z n a c z n ie jsz e  handle.
(2944-10-)
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NA P O R Ę  W I O S E N N Ą
ośmiela się

niniejszem W IER w Wiedniu.
VI., irialfer
w suterynie, na dole, 
pólpiętrze i I. piętrze,

podać do łaskawe] wiadomości, że począwszy od Igo marca sprzedawane będą najswiezsze, 
wyborowe, najpiękniejsze materye modne w olbrzymio wielkim wyborze -  po uznanych 
najtańszych, najrzetelniejszych cenach. Zaprasza więc najuprzejmiej Szanowną Publiczność

do oglądania l i c z n y c h  HOWOISC1.

n

n

Czysto wełniane materye
Mousseline de laine, śliczne d e s e n i e .....................................m etr
Nowość czesankowa wełna, podwójna szerokość . . „
Nowość czesankowa wełna i ayś 
Crepe Nouveaute raye 
Nouveaute rayć
Nouveaute lignette » »
Pepita moderne 120 cm. szerokości
Kammgarn raye exclusive 120 „ „
Cheviotine 120 „ „
Kammgarn carrś speciality 120 „ „
Kammgarn rayć anglais 120 ,  „
Haute Nouveaute rayć 120 „ „

po złr.
W
n
n
n
n
n
r>
n
??
T)

58
88
88
70

20
88
45
65
85
75
90

Olbrzymi

Czysto wełniane materye:
Haute Nouveautć carrś, l 2 0  cm* szerokości, m etr po złr.
Rayć pointu en soie _ 120 „ „ „ „ „
Haute Nouveautś frangais en soie, 120 „ „ „ „ „
Haute Nouveaute Parisienne 120 „ „ „ „ „
Haute Nouveautś soie 120 „ „ „ „ „

Materye do prania:
Pique uni we wszelkich barwach, nie puszcza barwy, m etr po 
Indyjski muszlin w ślicz. deseń., nie puszcza barwy, m etr po c. 52, 5 5 ,5 8 , 60, 65 
Piquś NouveautŚ desslnś (nowość na suknie i bluzki) nie puszcza barwy, m. c. 35 
pjquś Haute NouveutĆ w ślicz. deseniach, nie puszcza barwy, m etr c. 58, 85, 90 
Atlas-Satin w najświeższych deseniach, nie puszcza barwy, m etr po c. 3 6 ,4 0 , 58 
Levantine, najmodniejsze desenie, nie puszcza barwy, m etr po 26, 30, 32, 40, 45 

w- Zephir Nouveaute, uie puszcza barwy, m etr po ct. 35, 40 , 45, 50, 55, 75 
wybór najświeższych materyj wełnianych, podwójnej szerokości, po 30, 34, 40,

2 1 5
2 lj5
2 2 5
2 5 5
2-80

ct. 52

Materye jedwabne:
W spaniałe, wyborowe, piękne brokaty jedwabne, m etr po złr, 
Taffetas chinś we wspaniałych deseniach „ „ „
Taffetas rayć brochś (Haute Nouveaute) „ „ „
Pepita czysto jedwabne materye » » »
Czysto jedwabne materye z najświeższemi paskam i „ „ „
Sicilienne uni we wszelkich barwach „ „ „
Sicilienne fagonnś we wszelkich barwach „ „ „
Pongis chinois w ślicznych deseniach „ „ „
Fular jedwabny w pięknych deseniach „ „ *
Bengaline rayć w najświeższych barwach

m o d n y c h ........................................................................   » »
Surowy jedwab z deseniem » » »
52 ct. i t. p.

3-60, 4*— 
2-50, 2 85 
3 —
1-20 
1*20 
1*20 
1*35 
1-10 

— *45

- * 9 8  
1*25, 1*40
(438 6-6)

Na prowincyę wysyłka próbek i wielkich illustrowanych żurnali najchętniej darmo i opłatnie.

i
8  Na święta „Wielkanocne^
I  H A N D E L  ANTONIEGO HAWEŁKI *

POLECA:
©  P ó ł g ę s k a ,  R n l a d y ,  P a s z t e t y ,  S z y n k i  W estfalskie,
@ P ll la r d y  Styry jsk ie;
© w ódki G dańskie, L i k i e r y  Holenderskie i F rancuskie;
®  W in a  S z a m p a ń s k ie ,  n a j le p s z e  m a r k i ,  W in a  •

Włoskie i W ęgierskie, stołowe;
P o r t e r  a n g i e l s k i  wys t ał y .

P rze sy łk i pocztow e uskutecznia  odw ro tn ie . (726-3 3)

BB»•  a® — BSBB— B • — »• • • •
»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦»♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

1
przypadków warszawskich.

„Warszawa" wydaje tylko najlepsze i najtańsze obiady,
„Warszawy* zasługą jest zdrowie jej stołowników,

„Warszawie" za to wdzięcznym być należy, JP- (t>95-4-io)
„Warszawę" odwiedzać powinien tutejszy i przejezdny,

O !  „Warszawo" wzdycha niejeden opuściwszy gród podwawelski, 
„Warszawę" rzeczywiście szczycić się może Kraków,

W „Warszawie", restauracj i prxy ul. Sławkowskiej 
Ł. 6 ,1, p., spotykać się wszyscy powinni.

Rynek główny

Handel JANA MIKI w Krakowie
POLECA:

W in a  S to ło w e  węgierskie i austryackie;
W in a  Stare węg.erskie, francuskie, reńskie i h iszpańskie; 
Wódki nalewki, gdańskie i L ik ie r y ;
M o n ia k  francuski i węgierski;
Ś liw o w ic a  i A r a k i  sta re ;
O liw a  najświeższa nicejska, najprzedniejsza;
O a la n ty n y , P a s z t e ty ,  S z y n k i;
Ś le d z ie  pocztowe, wyborne. (794-2 3)
S a r d y n k i Philip  Canaud, S e r y  i M a r y n a ty  różne.

P o r t e r  a n g ie l s k i .

N)®araXNXeXNXMXNttD<NX®<NXN>« 
|  Krakowska Fabryka a

K iełbas, W ęd lin  i D elik a tesów  £

Roberta Koniga |
0 m  w Krakowie, ul. F loryańska 27, jg
« w  poleca się Szanownej Publiczności przy nadchodzących w  
=’ — świętach. B

Z a m ó w i e n i a  u s k u t e c z n i a  o d w r o t n ie .P  X
I T  CENY UMIARKOWANE. jr.(7i6-2-3) ■

O la n n i k n i e n i a  r a l s a e r s t w
wymagać zaparafowania jak  obok na 

każdem pudelku

_____ 3zybkiego uleczenia  KATARU:

IRRITACYI PIERSIOWYCH, CH0R0B GARDŁA i  BOLEŚCI REUMATYCZNYCH.
W  Paryżu 31, ulloa Sekwany.

W KRAKOWIE w aptekach pp. J. Trauczyńskiego (J. Sieczkowskiego), W. Redyk?, K. Wiszniew­
skiego — we LWOWIE w aptekach pp. Mikolascha, Wiewiórskiego j Kuckera — w BOCHNI 

1 w składzie aptecznym p. Michnika. (b-14-zu) i

Herbabnego Syrup wapienno-źelazisty
Z  P O D F O S F O R A N V  W A P N A .

Ten od 25 lat zawsze z dobrym skutkiem zastosowany, przez wielu le­
karzy jaknajlepiej zaopiniowany i polecany syrup piersiowy działa rozwalnia- 
jąco na ślus, uśmierzająco na kaszel, zmniejszająco na poty, tudzież podnieca 
apetyt, pomaga trawieniu i odżywieniu, wzmacnia ciało i podnosi siły. Żelazo 
zawarte w tym syropie w łatwo wcielającym kształcie jest bardzo pożyteczne 
dla tworzenia krwi a Z  powodu swej zawartości rozpuszczalnych soli fosfo- 
ryszno-wapiennych’ u słabowitych dzieci dla tworzenia kości. (1817-22)

Cena 1 flaszki złr. 1*25, pocztą 20 c. więcej 
za opakowanie. (Połówek niema).

gggr** P r o s im y  i ą d a c  z a w sz e  w y ra ź n ie  „ J .  f le r l i t t -  
b n e g o  s y ro p u  w a p ie n n o  - że laz tstego**  tudzież uważać 
na to ażeby pobocznie wydrukowany u n ę d o w n t e  p r o to k ó ło -  

w a n y  z n a k  o c h ro n n y  znajdował s ię  na każdej flaszce.
Centralny skład rozsyłkowy:

w W i e d n i u ,  a p te k a  „ z u r  B a r m h e r z i g k e i t “
VH/1, Kaiserstrasse Nr. 73 i Nr. 75.

Składy niemal we wszystkich aptekach w SArakowIe - 
Czerniowcach i na prowincyl.

* ®5CH RKE i®

I

Tanie, bkt i e l tp f t  
OBIORY MĘSKIE i DZIECINNE

kupuje się tylko we lilii wiedeńskiej

B ilin a  lob u  i Syiów
w Krakowie, 

ulica Grodzka L  9 , 1. piętro.
S k ł a d y  n a s z e :  w W iedn iu , w Krakowie, ul. Grodzka 1. 9, 
we Lwowie, w P rzem yślu , w Rzeszowie, w Tarnowie, w Tarnopolu, 
w Stanisławowie, w Nowym Sączu, w Czerniow eaeh, w Bielsku, 

w Opawie, w Budapeszcie i t .  d. (792-22-104)

Z IÓ Ł K A

PIERSIOWE
(BSr. W .  S e e b u r g e r a ) .

Wyborny środek na kaszel zastarzały, 
katar, chrypkę, zaflegmienie i t. d. praw­
dziwe dostać można j e d y n ie  w aptece

E . H E L L E R A
pod złotym słoniem , Kraków, ul. Grodzka, 
paczka 30 c , Iffl paczek posyła 

J. P. s ię  opłatnie. (527-19 30)

1 0 , 0 0 0 . 0 0 0  nych różnego 
gatunku i wieku, kilkadziesiąt tysięcy ozdobnych 
drzewek ogrodowych po możliwie najniższych 
cenach: LEŚNICTWO SASSÓW «*«*» 
CBARSTĄ. — Szczegółowe cenniki odwrotną 
pocztą, franco. (641-4 6)

Frou-Frou i Bomby
Marechal Koyal, pół kilo złr. 1*20, (324-23 )
A. Nowiński, ul. Bracka 1. 5.

WINO 1 8 9 2  
W Ł A S N E G O  

C H O W U
dostarcza od 66 litrów wzwyż, biało lita 
po 24 cent., czerwone po 26 cent. Próbki 
z tego 2 litry opłat, za wysłaniem 98 eesć. 
B en ed yk t H ertl, właściciel dóbr, zamek 

G olitach przy O onobltz, Styryi.

E A I ¥ 1
stare i nowe sprzedaje najtaniej (653-167-)
EMIL WEINER, Wien, I., Salsthorgasse 4.

|  Tylko prawdziwe,
jeżeli na etykiecie każdego pudełka 

   jest wydruk, orzeł i firma A . Holi.

Molla proszki Seidlickie są niezrów. środkiem przeciw wszyst. chorobom
żołądka, pochodzącym ze złego traw ieaia lub skłonności do obstrukeyi.

p f *  F a łszyw e  w y ro b y  b ęd ą  sądow n ie  ścigane.
Cena zapieczętowanego oryginalnego pndełka 1 zfe. wal, a a str .

Wódka francuska i sól Molla
Tylko prawdziwe, jeżeli każda flaszka opatrzoną jest znakiem ochronnym A. Molla i zamknięta

plombą ołowianą „A. Moll.**
Wódka francuska i sól Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie 

jako środek uśmierzający do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom 
powstałym skutkiem zaziębienia, działa wzmacniająco na mięśnie i nerwy. — Cena ory­
ginalnej plombowanej flaszki 9 0 centów.________________________  (155-19 )

Gł. skład wysyłk.: A. MOLL c. k. dostawca nadw., Wiedeń, Tuchlauben.
gfijP ' Uprasza się Szan. Publiczność, ażeby wyraźnie żądała wyrobów 

MOLLA i te tylko przyjmowała, które opatrzone są znakiem ochron, i podpisem. 
SKŁADY w KRAKOWIE: W. Redyk apt., K. Wiszniewski apt., Szarski i Syn.

T T T T f  f  f  V I  I  f



CZAS z Niedzieli 7 Kwietnia 1895.
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Za spokój duszy ś. p.
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Sękowskiej
odbędzie się

n a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e

w kościele 0 0 . Reformatów 
we wtorek dnia 9 kwietnia b. r.

o godz. 10 zrana 
na które pozostała rodzina zaprasza.
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I I mieszkania
n a  l a t o ,  składającego sie z trzech j 
pokoi widnych i suchych z kuchnią 
w okolicy lesistej, przy rzece, w bli­
skości Krakowa. — Oferty piseme 
z podaniem warunków pod lit. .1. JP.| 
przyjmuje A d m in is tra c y a  „Czasu“.

(805-1-3)

Józef Wejwoda
ogrodnik artystyczny 

w  K ia  ta tra c h  ( K la t tu u )  p la c  śtc.
A n to n ie g o  to C zech a ch  

po leca  lubow nikom  kw ia tó w  
pełne, w ie lk o k w ia to w e  w spaniałe  
gwoździki w pięknych barwach, 100 
szt. 10 złr., 50 szt. 5 złr 50 ct., 25 szt. 
3 złr., 12 szt. 1 złr. 80 ct., mieszane 100 
szt. 6 złr., oraz wiele innych roślin wazo­
nowych i ogrodowych, róże wysokopienne 
i niskie, lilie, piwonie, pierwiosnki, aury 
kle, fuksye i t. p. za gotówkę lub za za 
liczką. (748-1-3)

Na Wielki Tydzień
Nabożeństwo kościelne po polsku, oraz poi 
polsku i po łacinie, bez oprawy i w oprawie;

Officii Hebdomadae M ae
bez nut i z nutami, w oprawie w płótnoj 

angielskie i w wyborowy szagryn;

Q iz ie  de Paies.
w oprawie, drukiem drobnym lab większym I 

poleca
KSIĘGARNIA KATOLICKA

Dra WTad. Milkowskiego
w K rakowie. (772-6 7)

d h f i i d h B f i !  fh  w średnim wieku, z domu I 
X J ? ! 9 w F jB L S A a  obyatelskiego, uzdolniona! 
we wszystkich ręcznych robótkach, umiejąca por 
polsku i po niem iecku, poszukuje posady jako 
tow arzyszka podróży do dwojga starszych osób. I 

Łaskawe zgłoszenia uprasza się przesyłać podl 
lit. M . M . poczta I i r a k ó w .  (746-1-2) |

n m p e n n r a a g e n
aller A rten  fur hiiusliche und offent-
liche Zwecke, Landwirthschaft, Bauten

und Industrie.
T Ł T I M T U P ir F .  Nach dem Bower-B arff-Patent- 
i l l h l l n i h i l  • Inoxydations-Yerfahren.

Inoxydirte Pumpen "“H H
słnd r o r  K ost gesclititzt.

W i P t l  /  I-Wallflschgasse 14 
. U M n v C i l l O ,  S f l t J l l j  \ |. Schwarzenbergstrasse 6.

neuester, verbesserter Constructlonen.
Decimal-, Centesimal- nnd Laufgewichts-
Prhnkanwaairpn “ »??* “• Eise^ ftr H»nddj,Verkehrs-, Fabrika-, landwirtb- 
Bchaftucne una anaere gewerbliche Zwecke. Personen- 
waagen, Waagen fftr Hausgebrauch, Tlehwaagen.
Commandit-Gesellschaft fur Pumpen 

und Maschinen-Fabrication.

*D
CM

CM
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Kataloge 
gratis und franco.

Kataloge 
gratia nnd franeo.

Poznań, w kwietniu 1895 r.
Niniejszem mam zaszczyt donieść Szan. Publiczności jak najuprzejmiej, iż widząc, przy coraz bardziej wzmaga­

jącym się w całej Galicyi popycie na maszyny moje, potrzebę założenia tamże składu stałego zaopatrzonego 
we wszystkie wyroby fabryki m ojej, takowy z dniem 1 kwietnia r. b. w Stanisławowie 
przy ulicy Belwederskiej otworzyłem , powierzając

sprzedaż mych maszyn wyłącznie p f f *  na całą Galicyę
firmie

P anna I S. B ron ikow ski w S tanisław ow ie
uzdolniona w krawiecczyznie i białem szy 
ciu, poszukuje stałej posady od Igo Maja. 
Adres: Marya Berghausen u P. 
P. Fischerów w Itrakowie, Ry­
nek Ł. 30, linia A—B. (797-1-3) j

® M AG AZYN  MÓD

1
3

A l j r A Z t  1  IN IVJLvJ-U H

St. Zamoyskiej •
K rakow ie, S u k ie n n ic e  1 9 , ®

„.„ca na s e a o u  w i o s e n n y  i  l e t n i  H§p|

K a p e l u s z e  d a m sk ie  m
wielkim wyborze, Kwiaty paryskie, m P I

®  P ióra strusie i  fa n ta zy jn e  , GorsetyK 
modne Welonki, oraz wszelkie nowości .

i §

Zwyczajne
Zgromadzenie ogólnel

CZŁONKOW

zarejestrowanego z ograniczoną porfeą,
odbędzie się dnia 4  m a j a  1 & 9 5  
o godz. 10 przed południem w Krośnie 

w sali obrad Rady powiatowej.
Porządek dzienny:

1) Zagajenie Zgromadzenia przez Prze­
wodniczącego ;

2) Odczytanie protokółu z ostatniego ogól­
nego Zgromadzenia;

3) Sprawozdanie z czynności Towarzy­
stwa i przedłożenie bilansu za r. 1893 
i r. 1894.

4) Sprawozdanie Wydziału kontrolującego;
5) Wnioski Rady zawiadowczej co do roz­

działu kwot wykazanych rachunkiem 
strat i zysków za r. 1893 i r. 1894;

6) Wnioski Rady zawiadowczej w spra­
wie powiększenia kapitału obrotowego;

7) Wybór uzupełniający członków Rady 
zawiadowczej;

8) Wybór Wydziału kontrolującego.
R a d a  E a w i a d o w c z a  

Krajowego Tow. tkackiego „Prządka“ 
w Krośnie, zarejestrowanego z  porąką 

(803) ograniczoną.
August Gorajski w. r. prezes. 

Kazimierz Orpiszewski w. r. sekretarz.

K a a c z n e  T o w a r z y s t w o  a k c y j n e  w ® a -  
l i c y i  mające być założone z początkiem  maja, I 
p o s z n l k i i j e  s t a r s z e g o ,  d o ś w i a d c z o n e g o !

pierwszego buchhaltera
który  już był zatrudnionym w Towa­
rzystwie akcyjnem i może przedłożyć bar­
dzo dobre świadectwa lub polecenia o swej zdol­
ności i charakterze. Oferty pod W. E .  3 3 3 4  
przyjm ują flttaasenstein & Togler (Otto 
JflaassJ w Wiedniu I. (821-1-2)
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I  c u r u f i
i t r e n c z y Ns k i e .;
► Kąpiele siarczane od 27°—31° R. na Wę;>
► grzech, w Małych Karpatach, 20 minut drogi  ̂
Tod stacyi T epla-T rencsin-T eplitz . K ąpiele ,
► wannowe, basenowe i natryski wzorowo urzą- <
► dzone, skuteczne w artrytyźmie, reumatyzmie,  ̂
1 cierpieniach nerwowych, obwodowych i cen -,
► tralnych , cierpieniach skóry , obrażeniach < 
►kości i t. p. .
1 Do masażu personal wyćwiczony. Mieszka-
► nia od 50 cnt. do 3 złr. za dobę. Lecznica, •
► teatr, koncerty. Kuchnia wykwintna. W odaJ 
fd o  picia z górskich źródeł.
f Sezon od 1 maja do końca września.
1 W  maju i wrześniu za 3 złr. m ieszkanie<,
► i stół. D y r e k c y a  k ą p i e l o w a  rozsyła < 
►prospekty bezpłatnie. B r o s z u r a  D r .  E i - , 
^ l i p U ie w ic z a  do nabycia w celniejszych,
► księgarniach. (620-1-8)

„„ w zakres toalety dam skiej wchodzące.
^  S u k n i e  d a m s k i e  wykonywa w jak  
~  najkrótszym  czasie z gustem i elegancyą 

według żurnali paryskich i angielskich, 
po cenach umiarkowanych. (799 1 10) 

M o d e l e  p a r y s k i e .

Trzy pokoje
przedpokój i kuchnia, na dole, są 
każdego czasu do wynajęcia przy ul. 
J a b ł o n o w s k i c h  pod 1. 14. (750-1-3)

MIESZKANIE LETNIE
w  o g r o d z i e  S t r z e l e c k i m  w Kra­
kowie (trzy pokoje i kuchnia) na piętrze 
w budynku restauracyjnym, jest każdego 

czasu do wynajęcia.

Parcela budowlana Strzeleckim |
przy ul. Rakowickie j  jest do sprzedania.

Bliższych wyjaśnień udziela Dr. Haj 
dukiewicz w Krakowie, przy ulicy Sław­
kowskiej 1. 10. (842-1 3)|

P n l o o a m  dobrze kiełkującą, galicyj- 
I U i G U a i l l  ską, rosyjską k o n i c z y n ą
czerwoną, szwedzką i białą, z gwaran-
cyą bez kanianki, jakoteż t y m o t k ę
i o w ie s  nasienny. (749-1-3)

E. Kraus w Biały pod Bielskiem.
5 kilo najlepszych

owoców południowych 2 złr.
mieszanych, jak dak ty le , pomarańcze krwawe, 
wielkie orzechy laskowe, figi stołowe, 5 kg. najl. 
pomar. krwaw. złr. 170  wysyła opłatnie za za­
liczką Val. Osana, St. Peter bei Gorz. (745-1-2)

A T E S T Y
_ wszelkich krajów

w y r a b i a  i s p i e n i ę ż a  p r z e z  d o b r z e  
z o r g a n i z o w a n y  k u p i e c k i  o d d z i a ł

inżynier C. Paulitschky
w W i e d n i u  I . ,  H d r n t n e r s t r a s s e  5 .

Urzędownie upoważniony. (817-1-)

N A JW IĘKSZY  SKŁAD

j massyii do sr&yem
(wyłącznie syst. Singera)

M y  z. Iwanickiego
NASTĘPCY

w Krakowie, Rynek
Nr. 25.(521-156-)|

Na wypłaty od 28 złr. wyżej, 
gotówką o 10% taniej.

PRZY ULICY BELWEDERSKIEJ,
która interes ten na swój własny rachunek prowadzić będzie. — Upraszam zatem Szan. Publiczność jak najuprzejmiej 
o łaskawe zgłaszanie się, w razie zapotrzebowania czegokolwiek, do powyższej firmy, która wszystkie zlecenia bądź to 
z głównego składu w Stanisławowie, bądź też wprost z fabryki mej z Poznania, gdyby to tańszy fracht spowodować 
miało, lak  najsumienniej i najprędzej wykonywać będzie.

Cegielski.
Powołując się na powyższe ogłoszenie, mam zaszczyt donieść Szan. Publiczności, iż z  dniem lym kwietnia r. b. 

otworzyłem w Stanisławowie przy ulicy Belwederskiej

„Bank rolniczo-przem ysłow y66
na maszyny gospodarcze firmy H. Cegielskiego z Poznania, jako jedyny jej reprezentant na całą  
Galicyę, oraz nasiona, zboża i w szelkie szlachetne gatunki ziemniaków do sadzenia.

' Przedsiębiorstwo to polecam łaskawym  względom i pamięci Szanownej Publiczności.
B i r o i i a l t L o w s f c i *

Pługi jedno-, dwu-, trzy- i cztero-sk ib o w e, Dołowniki do ziemniaków, S iew - 
niki ręczne do koniczyny, Siewniki szerokorzutne, Drylowniki na grunta równe 
i pagórkowate, S ieczkarnie, Torfiarki, Prasy do torfu, Sączkarnie, Lokomobile 
i Młocarnie —  poleca JP. (780-2-3)

II. CeglelsM w Poznaniu.
Wyłączne zastępstwo i skład główny na całą Galicyę

S. Bronikowski w Stanisławowie.

K a i  I fi l* af za naSrod^ miesięczną 30 l \ a i i y i  Cli złr. otrzyma zaraz stałą p0.
sadę w adwokackiej kancelaryi D r a
Psarskiego w Tarnowie. (744-2-3)

P roszę  czytać!!
Rowery angielskie sprzedaje firma F r a n c i s z e k  
A l b i n  w P o d g ó r z u  pod korzystnemi waruj, 
kami na spłaty; maszyny rolnicze, lokomobile, wagi 
młyny, maszyny do borowania i szycia, magle itd! 
itd. — Również mąkę kościaną i sztuczne nawozy 
z fabryki Pyrkosza w  Raciborzu sprzedaje i upra­
sza o wczesne zamówienia, aby każdy odbiorca 
mógł być na czas obsłużony. (742-2-10)

Piegi,
plamy wątrobiane i inne nieczystości skóry 
znikają już po 7 dniach zupełnie bezpowro­
tnie po używaniu Dra Cbristoffa znako­
mitego, nieszkodliwego kremu z  ambry.

Prawdziwy tylko w zielono zapieczętowa­
nych oryginalnych słoikach po 80 cnt.

Główny skład dla Lwowa w aptece pod 
„srebrnym orłem“ SiSygmunta Bnckera; 
w Krakowie w aptekach E .  Hellera 
i W .  Bedyka. (606-6-20)

Ziemniaki
do gorzelni zakupi zarząd dóbr Bobro­
wniki, poczta Bogumiłowice i prosi o po­
danie gatunku i ceny loco najbliższa stacya 
kolei, oraz o próbkę 5-kilową za zaliczką 

pocztową.
Tamże jest do sprzedania

bydła  opasow ego 48  sz tuk
wołów, krów, jałownika. (783-2-2)

■ dkA A A .sih .

P raw d ziw e w ęg iersk ie

ID
wysyłają po najtańszych cenach 

w beczułkach i flaszka: h

Mensik i Bastecky,
Wein-ExportGeschaft, Pozsony- 

Szt. Gyórgy, Ungarn.
(51-10-10)

T T T  V f  T T T " v T"sr

Rosyjską Herbatę karawanową
w o r y g i n a l n e m  o p a k o w a n i u  S E R G I U S Z A  W A S I L E W I C Z A  P F A E O W A
W DOSUW1E, opakowana pod nadzorem ces. ros. władzy cłowej po cenach moskiew. 

począwszy od złr. i - S O  aż do złr. l O  lO  za funt rosyjski, poleca

B . S z a b ł o w s k i  i Krakowie, Sukiennice Kr. 2.
Zamówienia przynajmniej na 3 funty odsyłamy franko.

SAM.O WIRY PRIW PEIW E TTLSHIE z fabryki Mnronrnwa,  tacki, 
miseczki mosiężne i drewniane, oraz czajniki porcelanowe rosyjskie, po najniż. cenach.

EHAWCDSKIE ElI.TltW A8MESTO WO-WĘGLOWE „MAlfiSES" w P a ­
ryżu , uznane jako  najlepsze przez najsłynniejsze powagi lekarskie F rancyi, Anglii, 
Rosyi itd. Poświadczenie Wgo Prof. Dra Korczyńskiego.

XCI'KEAK SE 1BEXPIECXE11E SIĘ OD TYFUSU, CHOLERY i wszyst­
kich chorób zakaźnych, przenoszących się przy udziale wody. (796-1-5)

PROSZEK A YTIW A POTOWI i antibacyllusowy „Maignen", polecony przez che­
mików dla sterylizowania wody do picia i czyszczenia wody twardej z wapna.

A P A R A T Y  D O  F I L T R O W A N I A  wina, spirytusu, octu, likierów i wódek domowych.
Cenniki Herbaty, Samowarów, Filtrów  i Proszku „Maignen“ wysyła się gratis i franko.

B iu r o  <ftla t łu m a c z e
i międzynarodowej korespondencyi

znajduje się

w Wiedniu, I., Krugerstrasse Nr. 1 7 ,1. piętro
( O B O K  O P E R Y ) .

Tłómaczenia ze wszystkich i na wszystkie języki będą jak najszybciej uskutecz 
jnione, jeżeli potrzeba, także l e g a l i z o w a n e .  Dla prac literackich i naukowych 
i są szczegółowi współpracownicy, tłumacze dla wszystkich języków, niewyłączając 
języka arabskiego, perskiego, chińskiego, japońskiego, koreańskiego, siamskiego,

1 malajskiego i t. d. (819-1-6) i
K O R Z Y S T N E  W A R U N K I .

ii;  Kraków > 1
> I' J . FE D E R O W IC Z Kralów i
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Szczury, my­
szy, karako­
ny, karaluchy, 
stonogi itp. wy­
tępić gruntownie 
i* szybko można 
mojemi auto* 
inutyc z neml 

łapkami,

C o g n a c  s t a r y ,
_  W Likiery, Rosolisy, Starką 
sław ną, P S T W ina węgierskie, 
austryackie, francuskie i h isz­
pańskie; Rum i Arak, Miody 
znakom ite; w s z e lk ie  towary 
kolonialne i korzenne, Kawior, 
Śledzie wyborne, różne Mary­
naty —  w szystko jak najtaniej

poleca (790-2-6)

H A N D E L
Edmunda K lim ka

w Krakowie, linia A— B.

Do Magazynu Towarów bławatnych

J. Korala
w KRAKOWIE, RYNEK L. 13,

już nadeszły św ieże towary seKOM OW e 
w największym wyborze. jp.(8oe-i-4)

CJD
CZD
ctR,
P Q

W
J .  L I P C K Y I i K I

w Krakowie, Rynek główny L. 32, I. piętro,
poleca Szanownej Publiczności świeżo 
nadeszie materyaiy orygin. angielskie 

n a  sezon wiosenny. jp.(765 2-)

c o
CZD-.
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Ajentów miejscowych
dla pokupnego tow aru przy wysokiej prow izyil 
poszukuje się do przyjęcia dla LwowaI 
i okolicy, tudzież Krakowa, Przemyśla, Jarosła- | 
sławia, Tarnowa, Rzeszowa i Czerniowiec. Oferty I 
pod U. O. 3334 przyjm ują Haasensteinl 
& Yogler (Otto Maass) w Wiedniu, 1. [ 

(813-2-2) 1

C A B l i  K U M A
w WIEDNIU.

Znak ochronny.
Ostrzeżenie!

Znak ochronny i  E T Y K I E T Y  P l D E H E I i  naszych

piór stalowych do pisania
/ ? / ,^ \  ^  są prawnie ochronione, uprasza się zatem usilaie o

■ uważanie na każdą literę firm y, tak na piórach jak 
na etykietach. (818-1-6)

Każde pudełko musi mieć znak oehronny.

Nesselsdorfskie Towarzystwo fabryczne budowy powozów
dawniej

c e s .  i\. u p rz .  f a b r y k a  p o w o zó w  S c t iu s ta la  & Co.
i e i i e l i d o r f  (Mahren).

Firma zalał 1851. Firma zalał 1850.

Bardzo znaczny zakład tego rodzaju z ruchem parowym
poleca się dla dostawy wszelkich rodzajów gustownie oraz bardzo 
trwale wykonanych ekwipaźów, powozów myśliwskich oraz 
zbytkowych, omnibusów, karawanów i wozów poczto­
wych i t. d. — po najtańszych cenach z rzetelną porąką.

CENNIKI DARMO I OPŁATNIE. (820-112)

K neippa w odolecxnica
pod LIncem u. Dunajem, 4 g o d z i n y  od Wiednia, przez Wielebnego X. Fro- 

I boszcza Hneippa jaknajłepiej polecona, u stóp góry Postlm g, wspaniałe położenie, łąk i i laB 
szpilkowy, własny folw ark, wielka łacbań do pływ ania, deptak kryty . Właściciel i lekar kiero- 

| wnik: D r .  F«dnkl. Prospekta wysyła administracya. (b26-l-10)
Za pokój, kuracyę 1 włkt od 1S do 30 z9 r . tygodniowo.

Józef Rudnicki w Krakowie, Rynek, hotel Drezdeński, telefonu Nr. 15, poleca: 4do6 złr!, pończoch od złr. 1*50 do 9 złr»* ■kerpetek od 60 ct. do 4 złr. (2809-17-)
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